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Polski eksport
wyrobów hutnictwa żelaznego

Przedstawienie rozwoju polskiego eksportu wyro­
bów hutnictwa żelaznego napotyka na poważne trudno­
ści z powodu braku kompletnych i dostatecznie pew­
nych danych statystycznych. Przyczyny takiego stanu 
rzeczy są częściowo natury historycznej, gdyż wyni­
kają z ogromnych zmian w sytuacji hutnictwa żelazne­
go, związanych z politycznemi i terytorjalnemi prze­
obrażeniami ostatnich kilkunastu lat. Przytem obrót 
uszlachetniający stał się momentem, powodującym du­
że nieporozumienia, gdyż niektórzy trak tu ją  go jako 
zwykły eksport. Poza tern trudności te są wynikiem 
braku ustalonych metod statystycznych i ścisłości na­
szych urzędowych statystyk w pierwszych latach 
istnienia Rzeczypospolitej. Względnie dokładnym ma- 
terjałem cyfrowym rozporządzamy dopiero od 1925 r., 
■rzeba jednak zaznaczyć, źe i on wykazuje nieraz dość 
znaczne różnice, zależnie od tego, czy mamy do czy­
nienia ze statystykami urzędowemi, czy też prywat­
nych instytucyj gospodarczych.

Wogóle o eksporcie hutnictwa żelaznego możemy 
mówić właściwie dopiero ód chwili przyłączenia Gór­
nego Śląska do Polski, przyczem dadzą się odróżnić 
dwa okresy: pierwszy, trw ający do połowy 1925 r., 
t- j. do wybuchu wojny celnej z Niemcami, drugi od te­
goż czasu do dziś.

Pierwszy okres charakteryzuje się nastawieniem 
hut górnośląskich przedewszystkiem na rynek niemiec­
ki, a nawet zależnością od tego rynku. Nie znając do­
statecznie polskiego rynku wewnętrznego i nie posia­
dając odpowiedniej organizacji handlowej w Polsce, 
przemysł hutniczy Górnego Śląska w pierwszych la­
tach po przyłączeniu do Polski interesował się bardzo 
mało rynkiem polskim. Złożyły się na to zarówno 
Konwencja Genewska, która zapewniła hutom górno­
śląskim bezcłowy wwóz ich wyrobów do Niemiec w 
ciągu 3 lat, przyzwyczajenie do rynku niemieckiego, 
oraz konjunktura na rynku niemieckim, na którym 
wskutek okupacji Zagłębia Ruhry przez wojska fran­
cuskie panowały prawie bez konkurencji. Konjunktu­

ra ta uwidacznia się wyraźnie w cyfrach produkcji hut 
górnośląskich, która stale w latach 1922— 1923 wzra­
stała, przekraczając już w 1922 r. 600 000 t. Eksport 
do innych krajów poza Niemcami posiadał w tym cza­
sie dużo mniejsze znaczenie, jak to wynika z następu­
jącego zestawienia:

E k sp o r t  hut górnośląskich:

R o k
D o N iem iec D o innych kraj O gółem
tonn % tonn o|o tonn o',o

19*3 220.901 76 0 69 715 24,0 290 617 100
1924 148.459 83,9 28.593 16 1 177 052 100

I półrocze  
1925 7 6 .T 9 50,3 54.495 41,7 130 934 100
Ogólny zbyt hut górnośląskich 

okresie ilustrują następujące cyfry:

Z b y t  hut górnośląskich:

w omawianym

R o k
W ew n. fD o  reszty  

G. Śląska] P o lsk i
D o

N iem iec
D o innych  

krajów
O gółem

t o n n
1923 94.518,< A, 118,001 880,003 6 9 7 1 5 503 226

18,8% ■ 23.5% 43,9% 13.8% 100%
1924 44.241 124.599 148.459 28.593 345.b92.

12,8% 36,0% 42,9% 8.3% 100%
1925 31.877 102,543 76.339 54.595 265.354

1 p ó łrocze 14,6% 47,1% 35,1% 25,1% 100%
W  powyższych cyfrach zobrazowana jest wybitnie 

eksportowa rola hutnictwa górnośląskiego/zbyt w eks­
porcie bowiem wynosił w stosunku do całego zbytu: 

w 1923 r. ’ 57,7 proc.
w 1924 r. 51,2 proc;
w 1925 r, (I, półrocze) 60,2 proc.
Należy jednak pamiętać o tern, że eksport ten do} 

1924 r. nie przyniósł hutnictwu górnośląskiemu więk-j 
szych korzyści, gdyż gros tego eksportu poszło do Nie-* 
mieć i przypada na czasy inflacji zarówno polskiej 
jak i niemieckiej.
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Rok 1924 przyniósł znaczne osłabienie konjunk- 
tury  eksportowej hut górnośląskich w związku ze znie­
sieniem okupacji Zagłębia Ruhry, oraz przeprow adze­
niem sanacji walutowej w Polsce i w Niemczech. Eks­
port obniżył się w porównaniu z 1923 r. o 113.565 t ,f 
czyli o przeszło 39 proc. Poza wymienionemi już p rzy ­
czynam i działały jeszcze inne momenty, zm niejszające 
zdolność eksportową hut górnośląskich; mamy tu na 
myśli spadek wydajności pracy robotnika w okresie 
inflacji przy równoczesnym bardzo silnym wzroście 
płac robotniczych w końcu 1923 r. i na początku 1924 r. 
(np, w styczniu 1924 r. o 110 proc, przy zmniejszonej 
o  połowę wydajności pracy).

Rok 1924 przyniósł jednak równocześnie inne z ja ­
wisko, które do pewnego stopnia zaważyło także na 
losach polskiego eksportu hutniczego. Dzięki załam a­
niu się eksportu w drugiej połowie tego roku, zaczyna 
wzrastać zainteiesowanie górnośląskich hut dla pol­
skiego rynku wewnętrznego, na którym  zbyt w III-im  
kw artale 1924 r. osiągnął już 52,4 proc. ogólnego zbytu 
tych hut. A  gdy w połowie 1925 r. nastąp ił wybuch 
wojny celnej między Polską a Niemcami, przez co ry ­
nek niemiecki sta ł się dla naszego hutnictwa niedo­
stępnym , huty górnośląskie musiały rynek polski p rzy­
jąć jako punkt oparcia i następnie przeprowadzić te 
zasadnicze zmiany w kierunku ekspansji eksportowej, 
jakie stały  się nieodzowne wobec nowej sytuacji.

Od tego też czasu zaczyna się drugi okres w roz­
woju polskiego eksportu wyrobów hutnictwa żelazne­
go. Również w tym  okresie jednak, aczkolwiek będę 
poniżej używał statystyk ogólno-polskieh, eksportują- 
cemi są przedewszystkiem huty górnośląskie (ca. 90 
do 95 proc. całego eksportu).

Sytuacja hutnictwa żelaznego była w początku 
tego okresu nadzwyczaj poważna; pesymiści zapowia­
dali nawet katastrofę. Do zamknięcia rynku niemiec­
kiego doszło wkrótce potem załamanie się złotego, co 
spowodowało chwilowe zmniejszenie się pojemności 
rynku wewnętrznego. Atoli ta dewaluacja złotego, 
oraz następstw a długotrwałego s tra jku  górników an ­
gielskich sprzyjały  ekspansji eksportowej, przyczem 
od połowy roku 1926 uwidacznia się stopniowe popar­
cie dążeń eksportowych przez Rząd. W szystko to r a ­
zem spowodowało rozwój eksportu hutniczego w spo­
sób poniżej przedstawiony, a co najważniejsze, unie­
zależniło polskie huty od rynku niemieckiego.

Eksport w szystkich wyrobów hutniczych: 
w 1925 r. 158 000 ton
w 1926 r, 155 G00 ton
w 1927 r, 214 000 ton
w 1927 r. (styczeń—paźdz.) 125 000 ton

Eksport wyrobów walcownianych: 
w 1926 r. 104 824 ton
w 1927 r. 170 370 ton
Eksport wszystkich wyrobów hutniczych do in­

nych krajów  poza Niemcami wynosił w 1925 r. tylko 
niecałe 27 proc. ogólnego eksportu, natom iast już w 
1927 r. z ilości 214 tys. ton, tylko bardzo nieznaczne 
ilości (przeważnie w obrocie uszlachetniającym ) zo­
sta ły  wywiezione do Niemiec.

W drugiej połowie 1927 r. i w  1926 r. eksport wy­
robów hutniczych słabnie. Stoi to w związku częścio­
wo z ogromnym wzrostem pojemności rynku wewnę­
trznego, którego konsumcja od 1926 r. do i 928 r. pod­
niosła się o ca. 100 proc., częściowo także z pogor­
szeniem konjunktury na rynkach zagranicznych, spo­
wodowanej wzrostem konkurencji innych państw, 
zw łaszcza Niemiec, Czechosłowacją, Anglji, Luxem- 
burga i F rancji i niskiemi wskutek tego cenami świa-
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towemi. Eksport polski tern trudniejszą ma walkę z 
tymi konkurentami, że znajduje się w gorszem od nich 
położeniu nietylko pod względem geograficznym (da­
leka odległość od portów morskich i brak śródlądowych 
dróg wodnych), lecz także pod względem cen wewnę­
trznych, które — wyższe, w k rajach  naszych konku­
rentów — dają  im możliwość wyrównywania s tra t na 
eksporcie wyższemi cenami wewnętrznemi, której to  
możliwości huty polskie nie są w stanie należycie wy­
korzystać. Prócz tego na cyfrowym wyniku eksportu 
odbija się ujem nie również istniejąca od września 
1926 r. umowa o wzajemnej ochronie terytorjalnej 
między hutami polskiemi a  przemysłem hutniczym 
Czechosłowacji, A ustrji i W ęgier, do których to  
państw  eksportowaliśmy poprzednio po kilka, wzgl. 
kilkanaście tysięcy ton rocznie.

W statystyce naszego eksportu hutniczego za 
ostatnie lata uderza wielka ilość państw, do których 
eksportujem y przeważnie stosunkowo niewielkie ilości. 
Państw a te leżą w wszystkich częściach ziemi. Świad­
czy to wybitnie o tern, że drogi naszego eksportu są je ­
szcze nieskrystalizowane i że brakuje pewnego, ściśle 
określonego programu. Za najw ażniejsze naturalne 
rynki zbytu dla naszego hutnictwa żelaznego uw aża­
my państwa bałkańskie, zwłaszcza Rumunję, Jugosła- 
wję i Bułgarję, państw a bałtyckie, częściowo Niemcy, 
przedewszystkiem zaś Rosję. Spraw a rynku rosyjskie­
go niestety ciągle jeszcze nie ruszyła z miejsca; jest 
ona ściśle związana z zagadnieniem kredytów  ekspor­
towych i ich ubezpieczenia. W edług statystyki wywo­
zu wyrobów walcownianych za 1927 r., udział państw 
w naszym eksporcie wynosił: Niemcy 15,33 proc., Ju - 
gosławja 11,43 proc., Japon ja  9,59 proc., Rum unja 8,87 
proc., D anja 7,53 proc., Rosja 6,58 proc., Czechosło­
wacja 6,18 proc., Łotwa 5,53 proc., W ęgry 5,34 proc., 
Szwecja 4,15 proc., A ustrja  3,52 proc. itd.

Należałoby jeszcze- wspomnieć, że huty polskie 
w rokowaniach o przystąpienie do M iędzynarodowe­
go K artelu Stalowego wysunęły żądanie przyznania 
im kontyngentu eksportowego w wysokości 350 000 ton 
rocznie. K artel jednak godzi się tylko na 300 000 ton, 
przyczem przy wzroście zbytu na rynku wewnętrznym 
miałby się kontyngent eksportowy zmniejszać w sto ­
sunku 3:1. Huty polskie propozycji tej nie przyjęły.

Ostatnio nawiązane zostały rokowania z Niemca­
mi o przyznanie pewnego stałego kontyngentu wwozo­
wego do Niemiec.

Ramy niniejszego artykuły niestety pozwoliły tyl­
ko na zupełnie pobieżne naszkicowanie polskiego eks* 
portu wyrobów hutniczych. Eksport ten posiada duże 
widoki i wbrew zdaniu niektórych reprezentantów  hut 
— duże możliwości rozwinięcia się. Je s t to jednakże 
uwarunkowane jaknajdąlej idącem poparciem Rządu w 
dziedzinie polityki taryfowej, kredytów eksportowych, 
a przedewszystkiem ubezpieczenia tych kredytów, oraz 
polityki traktatowej, jak również takiem ukształtow a­
niem cen wewnętrznych, któreby umożliwiło wyrówna­
nie s tra t w eksporcie, oraz tworzenie rezerw  finan­
sowych na rozbudowę i modernizację zakładów hutni­
czych, celem dotrzym ania kroku postępowi technicz­
nemu zagranicy. W reszcie większy niż dotychczas na­
cisk należałoby położyć na organizację naszego eks­
portu  hutniczego; wspólna i racjonalna organizacja 
eksportowa naszych hut jest bowiem warunkiem  celo­
wej ekspansji eksportowej, a winna się stać jednym 
z najpotężniejszych czynników polityki gospodarczej 
Rządu, tak  troskliwie zajm ującego się sprawami eks­
portowemu

Antoni Balcer.
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Bilans gospodarczy roku 1928
Rok 1928, to ro k  p rze łom ow y, ro k  w ew nętrznych  

zm agań się życ ia  gospodarczego, k tó re  przez szereg 
la t  sztucznie d ław ione , lub  też sztucznie pobudzane, 
w reszcie rozpoczyna p racow ać i dz ia łać  we w zględn ie  
ą o rm a łnych  w arunkach. Po la tach  w o jn y  i in f la c ji  la ta  
1926 i 1927 przynoszą w raz  ze s ta b iliz a c ją  w a lu ty  
żyw io łow e  odradzan ie  się życia  gospodarczego. N ie - 
un ikn ionem  jednak następstwem  te j sam oczynnej, 
spon tan iczne j sk łonności ekspansyw ne j, iaka  m usia ła  
cechować nasze życie gospodarcze w ow ym  okresie, 
by ło  n ie rów nom ierne  ro z w ija n ie  się w szys tk ich  d z ia ­
łó w  życia  gospodarczego, skąd p ow s ta w a ły  dysha r- 
m onje i  zg rzy ty , p su jące  naogó ł p om yś ln y  w  ca łośc i 
obraz odbudow y gospodarczej. W ła śn ie  ro k  1928 jes t 
ty m  p rze jśc io w ym  rokiem , w  k tó ry m  po raz  p ie rw szy  
w yraźn ie  w y s tą p iły  i u w y p u k li ły  się dobre i  z łe  s tro ­
n y  obecnego u k ła d u  stosunków  gospodarczych w 
Polsce w śród no rm a lnych  w a run kó w  p racy  gospodar­
cze j. S tąd też obserwacje, poczyn ione w ty m  roku , 
pos iada ją  w ysokie  d ydaktyczne  znaczenie —  uczą nas 
one, czego w inn iśm y un ikać  w  p rzysz łośc i, a co p o ­
pierać.

P ie rw szym  ob jaw em  odzyskan ia  a k tyw nośc i przez 
nasze życie  gospodarcze po okresie p om a jo w ym  —  to 
sta łe  w zrastan ie  konsum cji, a zatem  i w zrastan ie  p ro ­
d u k c ji,  to, s łow em , in te n s y fik a c ja  procesu go­
spodarczego w na jśc iś le jszem  tego s łow a znaczeniu. 
Z ja w isko  to, w  ca łe j p e łn i norm alne , tłum aczono po­
czą tkow o je d yn ie  nadm iernem  w yg łodzen iem  ryn kó w  
w ew nętrznych  w  la tach  pop rzedn ich ; k ie a y  jednakże 
ten w zros t ko nsu m c ji i  p ro d u k c ji n ie  z m a la ł w  la tach  
następnych, a dziś ju ż  m ożem y skonstatować, że i w  
ciągu r. 1928 poza n ie k tó re m i w y ją tk a m i n ie okazy ­
w a ł te n d e n c ji m a le jące j, m ożem y uważać, że b y ł on 
ty lk o  na tu ra lnem  pow iększeniem  się procesu gospo­
darczego w  stosunku do is to tnych  po trzeb  ta k  dużego 
organ izm u  gospodarczego, ja k im  jest Polska.

P o trzeby  te n ie  będą maleć, n ie  na leży  sztucznie 
ich  ograniczać, ja k  n ie k tó rz y  u s iłu ją  tw ie rd z ić , ale 
p rzec iw n ie , muszą one w zrastać, je ż e li uw zg lędn im y  
chociażby n iestosunkow o jeszcze słabe tem po naszego 
życ ia  gospodarczego  w  stosunku do państw  e u ro p e j­
skich, w  p rzyb liżo n ych  do nas w arunkach  z n a jd u ją ­
cych się. T u ta j jednak w ysuw a się na p ie rw szy  p lan  
zagadnienie p ie rw szo rzędne j wagi. R ok 1928 pokaza ł 
nam, że nie we w szys tk ich  dziedzinach ro z w ija liś m y  
się dosta tecznie  szybko. O kaza ło  się, że p rz y ro s t tem ­
pa procesu gospodarczego b y ł n iestosunkowo w iększy  
od a k u m u la c ji k a p ita łu , w  następstw ie  czego r y n k i p ie ­
niężne P o lsk i p rzez c a ły  ten ro k  c ie rp ia ły  na d o tk liw y  
b ra k  i  d rożyznę  p ieniądza. D ą le j okaza ło  się, że i sam 
nasz apa ra t p ro d u k c y jn y  w  w ie lu  dziedzinach n ie  jest 
dostosowany do należytego zaspoka jan ia  naszych po ­
trzeb, co w yw o ła ło  konieczność uc iekan ia  się do m a­
sowego im p o rtu , k tó ry  to m om ent w iąże się zresztą 
rów n ie ż  ściśle ze w spom n ianym  w yże j b rak iem  k a p i­
ta łó w  k ra jo w y c h , co ham uje  uspraw n ien ie  i  in te n s y fi­
ka c ję  p ro d u k c ji, a z d ru g ie j s tro n y  fa w o iy z u je  n ie ­
je d n o k ro tn ie  zbędny p rzyw óz.

To też, p rzep row adza jąc  ogó ln ikow ą  ana lizę  sy ­
tu a c ji gospodarczej w  ciągu r. 1928, n a le ży  s tw ie r­
dzić, że ją d ro  zagadnienia d e fin ity w n e j sanac ji sto ­
sunków  gospodarczych le ży  w  dostosow aniu  się na­
szych m ożliw ośc i ka p ita ło w ych  do poziom u potrzeb  
gospodarczych, czy  to przez a kum u lac ję  k a p ita łó w  
w łasnych, czy d o p ły w  k a p ita łó w  zagran icznych , oraz
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w  na leżytem  zu ży tkow a n iu  tych  k a p ita łó w  d la  ra c jo ­
n a liz a c ji procesu gospodarczego i podniesienia  jego 
ren tow ności. N iem a łą  ro lę  odegra tu ta j p o lity k a  go­
spodarcza s fe r o fic ja ln y c h , k tó ra  w inna  n ie  u tru d n ia ć  
tendency j ekspansyw nych życia  gospodarczego, jego 
n a tu ra ln ych  dążności do podniesienia  ren tow nośc i 
procesu gospodarczego. N iezbędne w  dz is ie jszych  wa­
runkach  w zg ląd  i  k o n tro la  w  n ie k tó re  dz iedz iny  ż y ­
c ia  gospodarczego n ie  p o w in n y  p rzekraczać rozm ia ­
ró w  p rz y c h y ln e j w spó łp racy .

Obecnie poda jem y pewne ogólne dane, mogące 
w p la s tyczn y  sposób p rzedstaw ić  nam  przebieg n a j­
w ażn ie jszych  w yda rzeń  gospodarczych w  ciągu roku . 
I  ta k  sy tuac ja  na ry n k u  p ra cy  w  ciągu roku  1928 nie­
w ą tp liw ie  u lega ła  s ta łe j i  system atyczne j popraw ie . 
Jeszcze 11 lutego liczba bezrobotnych  w yno s iła  
181 229 osób. O d te j c h w ili następu je  szybk i i  syste­
m a tyczny  spadek. N a jn iż s z y  stan osiągam y 20 paź­
d z ie rn ika  c y frą  78 317. Od tego czasu rozpoczyna się 
le k k i w zro s t lic z b y  bezrobotnych, k tó ra  jednakże je ­
szcze 27 lis topada  w ynosi ty lk o  79 478, p rz y ro s t k tó re j 
w  pew nych  rozm ia rach  u trz y m u je  się nadal, jednak 
jes t on z ja w isk ie m  ca łk ie m  na tu ra lnem , k tó rego  n ie  
na leży  k łaść  na ka rb  pogorszenia się s y tu a c ji gospo­
darcze j, a jedyn ie  rok roczn ie  pow ta rza jącego  się os ła ­
b ien ia  ruchu  w  pew nych  dz iedzinach życia  gospodar­
czego (ruch  b u d o w la n y ). Równocześnie w  ciągu r. ub. 
w zro s ła  znacznie s iła  kupna  p łac  ro b itn ic z y c h ,  a 
m ianow ic ie  podn ios ła  się ze 100 w  r. 1927 na 114,6, 
g łów n ie  d z ię k i podw yżkom , w yższym  od stosunkow o 
nieznacznego ogóln ie w  ty m  ro k u  w zrostu  indeksu  cen.

C iem ną p lam ę na obrazie  s tanow i d e fic y t b ila n ­
su handlowego, k tó ry  osiągnął re ko rd  sw ój w  m arcu  
c y frą  162 m il j .  z ł. Jednakże i  w  te j dz iedz in ie  m am y 
do czyn ien ia  z zasadniczą popraw ą. Do m iesięcy le t­
n ich  m ie liśm y do czyn ienia , począwszy od la ta  r, 
1927, z n ie zw yk le  s iln ym  ruchem  pogarszania się .na­
szego b ilansu  handlowego. Od m a ja  r. ub. rozpoczyna 
się ru ch  odw ro tn y , k tó ry  doprow adza  d e fic y t b ilansu  
handlow ego do w ysokośc i n ieca łych  6 m il j .  z ł. za m. 
lis to p a d  r. ub.

5900 1 4 - r0  j 6-c io  ką tn e  o raz  k a rb o w a n e  5886

Tkaniny metalowe - siatki rabicowe i t- p.
C e n y  k o n k u re n c y jn e . D o s ta w a  te rm in o w a .
P .T .O d a p rz e d a w c ó w  p ro s im y  ż ą d a ć  s p e c ja ln ą  s k a lą  ra b a to w ą
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Przyznać należy, że czas po temu był najwyższy, 
że dalsze u trzym yw an ie  się de ficy tu  bilansu handlo­
wego na poziom ie kilkudziesięciu  m il jonów  zło tych  J 
m iesięcznie zagrażało podstaw om  naszego życia  gospo­
darczego, w ysysa jąc nikle  zapasy pieniężne. Obecnie 
jednak możemy twierdzić, że deficyt w tych rozm ia­
rach, co ostatnio ustalonych, tj. wynoszący dla osta t­
nich 14 miesięcy ok. 800 milj, zł., nie zdołał podw a­
żyć podstaw  naszego życia gospodarczego i finan­
sowego. Najlepszym  w yrazem  tego jest fakt, że re­
zerw y B anku  Polskiego, które za czę ły  zm n iejszać się 
w miesiącach letnich, rozpoczyna ją  w  październ iku  
i listopadzie w zrastać.

Przyczyn tego s tanu  rzeczy szukać należy w na­
le ży ty m  rozdzia le krótkoterm inow ego zad lu  enia to­
warowego wobec zagranicy, z drugiej s trony  w odby­
w ającym  się ciągle dop ływ ie  kapita łów  zagranicznych, 
k tó ry  umożliwił wyrównanie deficytu obrotu towaro- 
wego, w ich ostatnio coraz skrom niejszych rozmia­
rach. Że jed n a k  deficytow ość bilansu handlowego  
w p łyn ęła  w w yso kie j m ierze na n iepom yślne k sz ta łto ­
wanie się sy tuacji na naszych rynkach pieniężnych, 
nie ulega n a jm n ie jsze j w ątpliw ości. Między temi dwo­
m a zjawiskami —  deficytowością bilansu głodem go­
tówkowym —  wytworzyła się ścisła współzależność, 
a i demoralizacja, jaka  zapanow ała  w stosunkach 
między p rodukc ją  a obrotem.

Rok 1928 był dla rolnictwa naogół pomyślnym. 
Zbiory p rzedstaw iały  się całkiem dobrze, a ceny zbo­
ża, k tóre  przejściowo obniżały się z początkiem p a ź ­
dziernika, z powrotem wzrosły. Zainicjowanie w re­
szcie przez Rząd polityki, polegającej na względnem 
zamknięciu rynków  zbożowych Polski i uniemożliwie­
niu szkodliwego zjaw iska masowego wywozu zbóż w 
sezonie jesiennym, a masowego przywozu ich na wio­
snę, zaczyna już dawać coraz pomyślniejsze rezultaty.

W  przemyśle widzimy, że s tałym  rozwojem  cie­
szą się takie dziedziny, jak przem ysł węglowy, że­
lazny, papierowy, budowlany, cukrowy, konfekcyjny 
i szereg drobnych gałęzi przem ysłu  przetwórczego. 
Nienajlepiej p rzedstaw ia  się sy tuacja  w przem y­
słach takich, jak wydobycia ropy, w przemyśle drze- j 
wnym, skórniczym, a w końcu włókienniczym. Ten 
pstatni jednak zaczyna pracow ać 'coraz intensywniej, 
a o ile uda się definitywnie przeprowadzić w jego ło­
nie sanacja  anarchicznych stosunków w dziedzinie 
produkcji  i sp rzedaży  przez utworzenie i utrzymanie 
odpowiednich organizacyj, . jak 'osta tn io  np. u tworzo­
nego syndyka tu  przędzalni bawełny, to wówczas p e ­
wne ujem ne następstwa, w ystępujące w tym  przem y­
śle, definitywnie należeć będą do przeszłości.

W spom inając  jedynie ogólnikowo, ze względu na 
trudności bliższego rozpatrzenia, inne dziedziny, zwią­
zane z życiem gospodarczem, jak ruch kredytow y i 
odbudowa bankowości, gdzie widzimy s iałe  • dążenie 
do poprawy, dziedzinę komunikacji, k tó ra  również 
poprawia się nieustannie, osiągając w kolejnictwie to- 
warowcm rekord przewozu 20 tys. wagonów p rze ­
ciętnie dziennie w październiku 1927 roku, dziedzi-

J w kra ju  i zagran icą  — obrona  sp ra w  spornych, 
I un iew ażn ien ia  i t. d. 8 71

nę p o lityk i handlow ej Państw a, gdzie odbyła się wiel­
ka  praca  uregulowania stosunków gospodarczych 
polsko-czeskosłpwackich i polsko-austrjackich, a p rz y ­
gotowują się rewizje trak ta tu  handlowego z F rancją ,  
z Węgrami, Rum unją, zawarcie t rak ta tu  z Niemcami, 
państwami Południowej Ameryki, odnowienie t ra k ­
tatu z Grecją, zamiana prow izorjum  polsko-łotewskie­
go na trak ta t  handlowy, wspominając te wszystkie 
dziedziny, musimy skonstatować nietylko poprawę, 
będącą wynikiem samoczynnego rozwoju stosunków, 
ale olbrzymi nak ład  p racy  w kierunku celowego pod­
noszenia naszego życia gospodarczego.

L właśnie to może napaw ać nas wielką nadzie ją  
na przyszłość. Podniesienie eksportu  i zm niejszen ie  
się im portu w  ostatnich m iesiącach niew ątpliw ie je s t 
ju ż  takim  p o zy tyw n ym , ko n kre tn ym  w ynikiem  św ia­
domego w ysiłku  sfer gospodarczych oficja lnych i ca- 
i ego społeczeństw a. Jeżeli obecnie w póczątk. r. 1929 
widzimy ca ły  szereg jasno rysu jących  się przed nami 
problem ów  p ierw szorzędnej wagi, od których  rozw ią­
zania za leży  dobrobyt gospodarczy kra ju , ja k  np. pro­
biera ref arm y podatkow ej, problem  reform y celny j, 
problem  ogólnej racjonalizacji produkcji i eksportu, 
problem  m eljoracji rolniczej, w końcu problem  stw o­
rzenia własnego silnego stanu kupieckiego i w ychow a­
nia uśw iadom ionych i fachowo przygotow anych  rzesz  
gospodarczych, fo wiemy przynajm niej pozytywnie, 
co uczynić.-należy, e. czego unikać trzeba.

Je s t  to w ielki postąp m yśli gospodarcze;, k tó iy  do­
konał się w okresie ostatnim, że opinje fachów.. ♦< y- 
re tyzów  i Czynników oficjalnych są do siebie coraz 
bardziej zbliżone, że znika zwolna ten ęhaos za p a ­
tryw ań i poglądów, k tóry  cechował okresy poprzednie. 
1 a świadom ość dróg, po których  iść należy, stanow i 
siłę naszej obecnej m yśl gospodarczej i z jednej s t ro ­
ny pozwala jej wywierać odpowiedni nacisk na  opinję 
szerokich warstw, z drugiej s trony  ułatw ia zgodną 
w spółpracę społeczeństwa z czynnikami klerującemi.

Bilans p ra cy  gospodarczej za r. 1928 nie daje  
nam  przeto usunięcia trudności, piętrzących się przed 
naszem  życiem gospodarczem. Zaledwie pozw ala on 
nam mieć nadzieję, że un ikn iem y ogólnego kryzysu , 
k tórego wybuch doniedawna był zapowiadany, jed ­
nakże obecny układ stosunków, popraw ia jący  się 
zwolna zarowno na terenie własnym, jak i na szero­
kim świecie, po*wala nam  równocześnie wnioskować, 
że spokojnie będziemy mogli p racow ać nad  temi zm ia­
nami, bez k tórych  przeprowadzenia nasze życie gospo­
darcze nie może egzystować i rozwijać się. Oczeku­
jemy również, że ingerencja czynników oficjalnych nie 
przekroczy pew nych ściśle wyznaczonych ram  i nie 
przymorze charak teru  etatystycznego. W śród  takich 
warunków, wobec jasnej świadomości, przenikającej 
rzesze gospodarcze, odbywać się będzie, w dalszym 
ciągu zapoczątkowane w r. 1928 przewartościowywa- 
nie się i reorganizacja życia gospodarczego, wydoby­
w ające na wierzch silne i zdolne do życia jednostki,

R om an Battaglia.
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*  Z ŻYCIA GOSPODARCZEGO *
Z A G R A N I C YOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOl

NIEMCY.
W alka konkurencyjna na rynku łańcuchów i ogniw 

pomiędzy krajow ym i przemysłowcami i kupcam i z jednej 
strony, a im porteram i ■ łańcuchów i ogniw zagranicznych 
z drugiej zaostrza się coraz w ięcej. Z daje się jednak, że 
zczasem przemysłowcy i kupcy krajoweg’o wyrobu łańcu­
chów odniosą zwycięstwo. Położenie ich i  te raz  już popra­
w iło się znacznie przez przystąpienie do zw iązku nowych 
poważnych firm . Obecnie należy do syndykatu około 40 
zakładów . Chwilowo zapotrzebowanie łańcuchów i  ogniw 
na rynku krajow ym  je st bardzo słabe. F ab ryk i i składy 
przygotow ują się energicznie ale też z bardzo w ielką ostro ­
żnością do kam panji w iosennej.

Z w ielkiem  naprężeniem  śledzi kupiec przebieg k sz ta ł­
towania się. cen fabrycznych na różne wyroby żelazne. P o ­
wszechnie bowiem obaw iają się nowej podwyżki cen. w sku­
tek niedawno ukończonego s tre jk u  i lokau tu  w przemyśle 
m etalurgicznym . Dotychczas na miesiąc styczeń za trzym a­
no ceny bez zmiany na surów kę żelaza, surów kę odlewni­
czą, na taśinów kę i taśm y surowe oraz na d ru t. Z ato  
z ważnością od 14 grudnia ub. r. podniesiono ceny na 
rur.y mosiężne bezszwowe o jedną E M .  z 195 na 196, m o­
siężne koronne z 230 na 231, tak  samo średnio-czerwony 
tombak, blachy, d ru ty  i pręty  mosiężne podwyższono z 
207 na 208 E M .

N a ostatniem  zebraniu fabrykantów  maszynek do s trz y ­
żenia w łosów  w Solingen, postanowiono stw orzyć konw en­
cję cennikową. P ro je k t stw orzenia wspólnego b iu ra  sp rze­
daży został odrzucony, gdyż fabrykanci nie chcą poz­
być się swoich klientów  z k tórym i u trzym ują  dobre s to ­
sunki.

FRANCJA.
P rzed w ojną nic rozporządzała F rancja dostatecznie 

rozwiniętym przem ysłem  blach białych, tak  że potrzebny 
był im port tychże z A nglji. S ilą tego przyzwyczajeni;! 
sprow adza się obecnie także jeszcze poważne ilości a n ­
gielskiej blachy b ia łe j. Im p o rt je j w ciągu pierwszych jede­
n as tu  miesięcy r. ub. doszedł do ilości 13.000 ton, gdy 
w tym  samym okresie czasu r . 1927 importowano j e j ’tvlko ' 
11.000 ton.

Z tego jednak nie można osądzać żywotności k ra jo ­
wego przem ysłu blach białych, k tó ry  w ostatnich la ­
tach bardzo się w zm ógł, a p racu je głów nie na eksport, 
k tó ry  obecnie już przewyższa im port. O statnio dow iadu­
jemy się, że na północ od P aryża pow staje nowa fabryka 
blachy białej, o rozm iarach i  sile produkcji znacznie 
w iększej aniżeli fabryki dotychczas istniejące. N iemieckie 
koła przem ysłowe przypuszczają, że chodzi tu  praw dopo­
dobnie o nowy zak ład  • koncernu W endel, k tó ry  już za j­
muje się produkcją blachy b ia łej.

ANGLJA.
Sprawa zjednoczenia wszystkich przedsiębiorstw  

górniczych posunęła się obecnie znacznie naprzód. Na 
jednej z ostatnich konferencyj postanowione zostało 
złączenie w jeden związek wszystkich kopalń węgla. 
Sprawa została jednak podzielona na dwa etapy, 
gdyż całkowite zjednoczenie może być uskutecznione 
dopiero po stworzeniu lokalnych organ, związkowych.

Istnieje już wspólna organizacja Anglji Środko­
wej i Szkocji. Obecnie chodzi o zorganizowanie w za­
głębiach węglowych w Durham i Northcumberland

Południowa W alja żąda wprowadzenia kontyn­
gentów wydobycia dla poszczególnych obwodów w ę­
glowych i kopalń. Sprawa ta, oraz ujednostajnienie 
schematów sprzedaży, jest najbardziej drażliwa i 
przyczynić się może do dalszego przesunięcia terminu 
ostateczn. uregul. kopalnictwa i handlu węglowego.

Wielkie oczekiwania na skuteczność londyńskiej 
wystawy towarów, wyrobów i artykułów żelaznych i 
domowych, która zakończyła się dnia 30 listopada r. 
1928, zawiodły. Ogólnie nie dopisał napływ zw iedza­
jących i gości, a mniej jeszcze kupców.

Ministerstwo handlu zagranicznego w osobnem  
sprawozdaniu stwierdza, że narzędzia i m aszyny na- 
rzędne, wychodzące z fabryk angielskich są zbyt dro- 
gie i dlatego konsumenci zagraniczni kupują raczej 
tańsze narzędzia i maszyny narzędne pochodzenia nie­
mieckiego. To samo dotyczy blachy miedzianej, alu- 
minjowej i blach galwanizowanych.

(Zebrał i  opracował J. Tabersklł.

I M P O R T ■ EKS P ORT
EKSPORT DESEK DO FRANCJI.

(p) Firma francuska pragnie sprow adzić  z Polski około 350 
do 400 w agonów  desek sosnowych  i św ierkow ych  następują­
cych w y m ia ró w  do w yrobu  skrzyń; grubość 15 mm., długość 
od 1,5 do 3 m„ szerokość od 8 cm. do 20 cm. i w yże j.  Dopusz­
czalna to lerancja od wj'zej podanych w y m ia ró w  wynosi 10%.

*  ^  *

(t) W edług  informacji o trzym anej p rzez  U rząd Targu P o ­
znańskiego, pow sta ł w Sofji (Bułgaria) Polski dom transpor­
to w y  „Bulgaria , rue Maria Luisa 31. k tó ry  ma na celu naw ią­
zanie bliższych stosunków handlow ych pomiędzy P o lską  a Buł­
garią. Polskie firmy, m ające  zain teresowanie dla ekspor tu  
względnie importu do Bułgarii, zechcą zw ra c a ć  się bezpośre ­
dnio pod adresem  wyżej wymienionej firmy, celem osiągnięcia 
wszelkich bliższych informacyj. Firma „B ułgaria11 m a  również 
sw e  oddziały w W arnie ,  Burgasie, Ruszczuk, Filipouolu i in­
nych  miastach  bułgarskich.
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(p) Firma indyjska interesuje się meblami giętemu siedze­
niami do mebli giętych, tow aram i emaliowanemu, glinianemi, 
wełnianemi i bawełnianemu

*  ... *

(t) P ow ażne  przedsiębiorstwo branży  drzewnej w  Dolnej 
Austrji, trudniące się w yrobem  parkietów,, skrzyń  i t. p., i p rze­
p row adzające  ponadto różne roboty  budowlane, ma zain tereso­
wanie dla s ta łych  dostaw  su row ych  fryzów dębow ych  z Polski.

*  ... *

(t) Szwajcarska firma pragnie oddać przedstaw iciels two 
na Polskę na e lektryczne młynki do kaw y.

*  *  *
(0  r o w ażna firma austrjacka branży  drzew nej pragnie im­

portow ać z Polski w iększe ilości dykt.
* ... *

(t) Austrjacka fab ryka  mebli pragnie stale sprow adzać  
z Polski większe ilości dykt o lszowych , grubości 4  i 5 mm.

* * *
(p) Firma grecka pragnie nab yw ać  ru ry  gazowe.

* *;jc ^
(p) Firma egipska reflektuje na zakup lamp i szklą stolo* 

wego.



I  j KORZYSTNE HURTOWNE ŹRÓDŁA ZAKUPU | |

o M P Y d o W O D v
STUDZIENNE i FABRYCZNE

RĘCZNE. TRANSMISYJNE, MOTOROW E

SIKAW KI - WĘŻE
I PRZYBORY STRAŻACKIE POLECA

STANISŁ.TRĘBICKI
i  WARSZAWA ■  KOPERNIKA 3 3.«iTEL. 1 0 '3 ^

mm mu»»

n i

Młynki do mielenia kości. Obrączki dla drobiu celulo­
idowe i  aluminjowe. Wszelkie przybory hodowlane

poleca Biuro Rolniczo-Techniczne 5568
inż. St. N aw akow iki Sp.z o. o. w  W arszaw ie, ul. Kredytowa 4
Telefon 291-34 Prosim y żądać ofert I katalogów

ARMATURE d o  In s ta la c ji o g rz e ­
w a n ia  cen tra ln eg o ;

krany-regu latory , zasuw y Peeta, odwadniacze i t .  p.
o ra z

arm aturę przeciw pożarow ą, wodociągową i kąpielow ą
w w y tw o rn e m  w y k o n a n iu  p o le c a ją

Janczewski i Frevmark. W arszawa. Mokotowska 49

z drzewa bukowego i jesionowego w najlepszem wyko­
naniu 6J50
„MARS", Fabryka wyrobów drzewnych, Sp. z o. p ., LUBLINIEC, 0. Siąsk.

Biuro sprzedaży: KATOWICE, ul. Słowackiego 16.

Sprężyny samochodowe 
„  do w ozów
„  spiralne 6551
„  buforowe i resory mostowe
„  wszelkiego rodzaju

(l0 ku ltyw atorów
Fabryka Sprężyn i Fabryka Maszyn

-  *"*■ Fr|t»  G rU tz m a c h e r, K a to w ic e  II I . ,  u l. M arc in a  7.

i

Wolne miejsce

**♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦

iS i* i? .¥ yrobów Drucianych
MICHAŁ r u iPoleca solirinT"’̂ ' ™  * * * * *  ŁOUilBIBIWUIl Z]fWM
ry dlagospodarltwTy k Hnar ia sPrz^ y  kuchenne i przybo- 
do butów ws7pil5 rutu> cynowane oraz wycieraczki 
wszelkie artykułu dr,,,Yymiarów’ na ż4danie wykonuje 
słanych wzoUów no h m !!' Wedl Ug oryginalnych nade-po bardzo przystępnych cenach. 6417

F. i R. K A L E S S e !
6494 KATOWICE, ul. Plebiscytowa 8.

FABRYKA KAS PANCERNYCH
Specjalność: kasy betonowo-pancerne. 
kasetki tylko dla odsprzedawcy

s oraz w sze lk ich  częśc i rezsrw o- 
■* wych, w irów ki, b u te lk i term osoweHurt. rowerów

HURTOWNIĄ PNEUMATYKÓW T. z O. p. OSTRÓW (Wlkp.)

s t a l o w e  i k o n o p n e
poleca £604

B. Muszyński, fabrykaLINY
I'H  UAL dM '.Ism s) tu i u i/s/auu Hi/rutfAzJaw v'Warszatnit t9StO r  \

P IE R W S Z A  K R A !O W A  

W Y T W Ó R N IA  S P R Ę Ż Y N
W Y R O B Ó W  Z  D R U T U

S P IR A L
- Z ytnu/bi 2 0  r rL. jo  -jo .

6381

Taśmy hamulcowe
do samochodów i maszyn

Seguby gum owe kardanow e. 
Dyski kuplungowe.

Dostarczają najtaniej ze składu komisowego 
P. Goldman i L. Endelman, Warszawa, Widok 11. Tel. 130—88

Fabryka Armatur —  Odlewnia Metali
właśc. J A N  Ź U R A W I C Z  6053

P O Z N A Ń ,  u l. D ą b ro w s k ie g o  83 - 8 5 .

Wykonuje wszelką armaturę parową, gazową i wodną. 
Odlewy z miedzi, spiżu, mosiądzu, fosforbronzu, niklu, 

stalbronzu i wszelkie odlewy galanteryjne i t. p.
— Kosztorysy i porady techniczne bezpłatnie. —

Tokarki precyzyjne
m o d el T l 180 . jednokołowy napęd, łoża pryzmatyczne, 
wzniesienie kłów 180 mm. rozstawienie 1000 i 1500 mm. dostarcza
„WIEPOFAHA" Tow . flkc. w  Poznaniu, ul. Dąbrowskiego 81

^)OO©OGGG)OOOG)GOOCDQOOGGOOO©OOOGGOO0OOG0<5flO

Trzciną sufitową
pierwszorzędnej jakości własnego wyrobu dostarcza 

korzystnie
Gustaw Glaetzner

C e n tr. M a te r ia łó w  B u d o w la n y c h  1 D a c h ó w e k  
P o in a ń  3 . M le k ie w ic s a  3 6 .

Telefon 65-80. 4308 Założona 1907 r.
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Ś. p. Władysław Hackiewicz
W dniu 27 grudnia ub. roku zmarł w W arszawie 

inżynier-technolog ś, p. ^XHadyslaw Hackiewicz, ka­
waler Orderu Krzyża Zasługi, naczelny dyrektor Za­
kładów Przem ysłowych „Poręba", członek Zarządu 
Stowarzyszenia Mechaników Polskich z Ameryki. Ś. p. 
Zmarły odznaczał się niezwykłą prawością charakteru 
i cieszył się niepospolitem uznaniem i zaufaniem w sze­
rokich sferach przemysłowców i handlowców.

Poza wytężoną pracą na niwie zawodowej, ś. p. 
Hackiewicz poświęcał wiele czasu sprawom społecz­
nym. Koledzy, dla których Zmarły był wzorem pra­
cowitości, tracą w Nim światłego doradcę we w szel­
kich przejawach życia przemysłowo-twórccego. Cześć 
Jego pamięci!

Ś. p. Władysław Suchodolski
Ze szczerym żalem dowiedzieliśmy się o śmierci 

ś. p. W ładysław a Suchodolskiego, wiceprezesa Rady 
Nadzorczej Warsz. Tow. Handlu Herbatą A, Długo- 
kęcki, W. W rześniewski, Sp. Akc.

W ydawnictwo nasze traci w zmarłym szczerego 
przyjaciela, zaś Związek M łynarzy traci wielce cen­
nego i zasłużonego rzecznika spraw przemysłu m ły­
narskiego, człowieka niespożytej pracy i niezwykłych  
zalet charakteru. Cześć Jego pamięci!

Osieroconym rodzinom zmarłych, przyjaciół na­
szego W ydawnictwa, Redakcja przesyła wyrazy szcze­
rego współczucia.

REC H TS- TASCHENBUCH FUER GLAEUBIOER (1928) 648 STR.
P o  długiem  oczekiw aniu  ukazał się znakom ity  podręcznik , k tó ry  

oddać m oże n ieocenione usługi d la  sfer p rzem ysłow o-hand low ych  
n iety lko  ze w zględu na b o g a tą  tre ść  p raw no-hand low ą, ale rów nież 
na ściśle p rak ty czn y  układ w ydaw nictw a .

GRUDNIOWY NUMER „MORZA".
U kaza ł się 12-ty num er „M orza“ , organu Ligi M orskiej d R zecznej, 

bogato  I lu s tro w a n y  34-ma pięknem ) fo tografiam i i rysunkam i.
W  tre śc i num eru znajdujem y m iędzy innemd: 1. R ew ja sił i ś ro d ­

ków , a rt. w stępny  —  A. U ziem bły. 2. Z brojenia Niem iec na m orzu 
dr. W . Rosiński'. 3. C iekaw y opis w ycieczki kajak iem  z W arszaw y  
na Goipło —  K. P rószyńsk iego . 4. S ław ne b itw y  m orskie - H. P a ­
w łow icza . 5. W łasność  p ry w a tn a  jak o  łup w  w ojnie m orskiej —  H. B. 
6. W ielka dyskusja  —  A. U ziem bły. 7. R ozdział z p ow ieści o p rzyszłe j 
Gdyni p t.: „ P o r t“ —  Z dzisław a A ndrzejew sk iego . 8. P odró ż  do 
N antes —  St. D m ochow skiego, o raz  b o gata  K ronika i D ział oficjalny 
L. M. i R.

C iekaw y  jak zw ykle  dodatek  P ion ier K olonialny zaw ie ra : 1. Kon­
cen tro w ać  czy  ro zp ra szać  —  K. G łuchow skiego. 2. A kcja kolonialna 
Ligi M orskiej i R zecznej. 3. H andel w ew n ętrzn y  Angoli i 4. P rzeg ląd  
ko lon ia lny  —  d r . Jan a  R ozw adow skiego.

POLONIA — ITALIA.
U kaza ł się nr. 9-10 organu Izby P o lsko -Ita lsk ie j: „P o lon ia-Ita lia"  

treśc i n as tęp u jące j: S tefan  S ta rzy ń sk i: S tan  finansow y P o lsk i w r. 
1927. Inż. Antoni D ziurzyńsk i: P rz em y sł gazow y w P olsce . I,nż. Luigi 
Lu.iggi: O paliw o  w  stan ie  s ta łym  w Italji- P rz em y sł a r ty s ty c z n y  Italii, 
p ro d u k tó w  w ęglopochodnych  w  Italii. P rz em y sł a r ty s ty c z n y  Italji. 
Dr. K onrad K olszew ski: P o w sz ech n a  W y staw a K rajow a. K ronika 
po lska , o raz ita lska , zaw iera jąca  liczne notatka treśc i gospodarczej. 
K ronika k u ltu ra ln a , w  k tó re j m. inn. zasługu ją na uw agę a rty k u ły  J- 
W ieleżyńsk iej i E. D am ianiego, pośw ięcone pam ięci • w ielk iego p rzy ­
jaciela  Polski, A. B egeya, konsu la  honorow ego  R. P . w T uryn ie . No­
tatk i bib liograficzne, g łosy  p ra sy  polskiej i italsk iej, o raz w y kaz ofert.

N um er o'biftuje w  liczne ilu strac je , o d tw arza jące  ob iek ty  p rze ­
m ysłow e Polski. . ,

A dres R edakcji i A dm in istracji: W arszaw a, W acrzbow a 11, tej.
202-15.

Z życia placówek przemysłowo-handlowych

Nowa placówka wytwórcza w Poznaniu
W  p ie rw szy c h  dniach s ty c zn ia  u ruchom iony z o s ta ł w  POZNANIU 

P r z y  u l .  k o ś c i e l n e j  47, z a k ł a d  w y r o b ó w  m e t a l o w y c h ,
POD FIRMA „STAL“. W łaścic ie le  firm y urządzili w y tw ó rcze  w a r­
sz ta ty  sw e odpow iednio do w ym ogów  now oczesnych , w y p osażając  
je  w  m aszyny  i u rządzen ia  o s ta tn ic h  zd o b y czy  techn icznych . F irm a 
„Stail“ d o sta rcza  p rzek ro je  (szny ty ) zw y cz a jn e  i kom binow ane, noże 
fasonow e, najróżn iejsze a r ty k u ły  p rod u k c ji m asow ej sz tanoow ane i tło ­
czone, pozatem  w ykonu je  w szelk ie  p race , w ch odzące  w z a k re s  na-

rzęd z ia rs tw a . Nie u leg a  w ątp liw ości, że w łaśc ic ie le  tirm y  „S ta l , fa- 
chow em  sta rannem  i w zorow em  w ykonaniem  pow ierzonych  zlccen, 
o ra z  dosta rczan iem  w y tw o ró w  rzeczyw iśc ie  p recy zy jn y ch  i jakościo­
w o  najlepszych  i p rzy  najściślejszej kalkulacji cen , zd obędą n iebaw em  
zaufanie i  p rzy n a leżn e  poparcie licznego g rona odbiorców  ze sfer 
p rzem y słu  i handlu, staw ia jąc  p rzed sięb io rstw o  sw e na  w yżyn ie  za ­
dania. F irm ie „ S ta l"  ży czy m y  najlepszego pow odzen ia  i rozw oju . 
„S zczęść  B o że!" .

R. & I. Dick LTD., wytwórnia pasów firmy „Dick“
Zastępstwo na Polskę: J. Wajantl, Katowice, ul. Wita Stw osza 6, telefon nr. 1087.

M odern izacja  p rzem y słu , a  p rzed ew szy stk iem  n astaw ien ie  p rzed - 
isiębiorstw  na (produkcję m aso w ą w y m ag a  w szędzie  dobrych  urządzeń 
tran sp o rto w y ch  i transm isy jnych . F unkcjonow anie .tychże bez  za rzu tu  
i trw a ło ść  za leży  głów nie od  jakości p asó w , taśm  tran sp o rto w y ch  li 
g u rtó w  d ew a to ro w y ch . Do p o w y ższy ch  ce ló w  n adają  się znakom icie 
p ie rw sze j jakości i w y trzy m ało śc i p a sy  firm y „D ick". W ykonane

w  zak ładach  R. & I. D ick, .z w yborow ego  maltetrjału, odpow iadają 
n ajnow szym  w ym ogom  techniki transm isy jnej. B liższych w iadom ości, 
jak  ró w n ież  in form acyj c o  do w arunków  d o s ta w y , cen ltd ., udziela 
chętn ie  p rzedstaw ic ie l firm y R. & 1. Dick Ltd.. na Po lskę, p. J. 
Wajand, K atowice, ul. W ita S tw osza  6.

E. & K. Leibrandt, Gdańsk, Hopfengasse 101-2
do sta rcza  aparaty do obijania i opasywania skrzyń taśmami żelazno- 
blaszanemi i drutem. O becna tech n ik a  tra n sp o rto w a n ia  i (przeładow y­
w ania w ym aga p rzed ew szy stk iem  sta rannego  i dokładnego opakow a­
nia p rzesy łek . To jednak w ym aga w iele czasu , zw łaszcza , g d y  sk rz y ­
nie i pakunki p rzy jd z ie  obijać i opasyw ać taśm am i b laszanem i, lub

drutem . D okładnie i  p ręd k o  w ykonują tę  .pracę a p a ra ty  E- & K. 
Leibram dta, k tó ry c h  sp raw n o ść  w y p ró b o w an a  już zo sta ła  po  niezli­
czone ra z y . A p ara ty  te  pozatem  m ają tę  d o b rą  w łaśc iw ość , że zu ży ­
w ają  najn iezbędn ie jszą  ty lk o  ilość  m ateria łów  i d latego p racu ją  n a ­
der ekonom icznie.
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Każdemu polecam aparat 
5 lampowy mego syttemu

Superselektywny
  O d b i ó r  -----
czysty i głośny

Cena detal. 250 zł
IflM n i E l I T p̂ zedsiębiohstoo
I I t H  RADIOTECHNICZNE
Poznań-Łazarz, Odskck 2. Tel. 61-40

6012

Każda modna 
pracownia 

używa tylko
napędy

Zastępują w zupełności kosztowną transm isję  1 
Oszczędzają prąd! Oszczędzają czas!
Fabryka Maszyn Górniczych

T .  z  o .  p .  —  K a t o w i c e  —  Z a ł ę i e
6641 I
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Nowy u d o s k o n a lo n y  p ro s to w  n lk
„STELLA*4

dla radjoaraatorów do ładowania w d o m  u 
akumulatorów żarzeniowych i anodowych. 

Nadzwyczajny wynalazek. 
K o m p l e t  z l  65 .—

Odsprzedawcom rabat. - Żądać prospektów.

Mieczysław Deblessen
K atow ic e  Kraków  Lwów Bydgoszcz

Pawła 7, Sławkowska 10, Kołłątaja 7, Osada 16

Do nabycia we wszystkich składach elektrotechnicznych 
i radjowych. — Proszę żądać tylko z marką ,STELLA“, które 

są specjalnie udoskonalone. _ 5621
° g*>o o o ©o o o o o o o o o o o o o g o o o o g o o o o g o o o o o o o g 6
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BERGMANN
”  G rudnia 5 

@2

T e le fo n  2 5 2 1 .
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Odlewy lano-kute
(Temperguss)

w pierwszorzędnej jakości, 
dające się zginać l skręcać 

n a  t lm n o  
do jaknajdaiej Idących granic

wykonuje podług modeli, wzorów i rysunków 
Odlewnia żelaza lano -  kutego I zwyczajnego szarego

B. Kołodziejczyk i S-ka
P O Z N A Ń  -  G ó rc z y n ,  u l ic a  S i e l s k a  6 .

Telefon 6296 i 6433

OOGOOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOOOOOOOOOOOGG

Towarzystwo Przem.- Handlowe 
W- Herget i Ska-

Katowice, ul. Szopena T.
Tel. 135. Adres tetegr. H ergetsk a .

D O S T A W  4

maszyn i narzędzi
<U«ł w n y . t k i c h  g a i ę i i  p r » e n ) i * i «

Silniki ropowe i t. d. — Traktory
Reprezentacja zagranicznych fabryk maszvn dla przemysłu 

ceglarskiego, ceramicznego 1 t. p.

O b ra b ia rk i  do d r z e w a  i m o ta l i ,  M aszyny do w y t w a r z a n i a  o b n w  a
Kosztorysy, projekty na żądanie bezpłatnie i nleobow iązujące.| 
Subzastępcy w poszczególnych województwach poszukiwani.

OOOOGOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOOOGl

S PEC JA LN O ŚĆ :

Siedzenia k lozetowe
w najrozmaitszych

wykonaniach.

D R A B I N Y
pa ten to w an e  wysuw alne, drabinki domowe, ma 'arskie , 

najlepszej konstrukcji. 68ii

M e l P e l b L l
C. KOFFER, Poznań, ul. Weneciańska 7.
Tel. 39-39 Rok założenia l8s4

• y t e c i o n k i
i'iS l óf°ciane

^ s i d k i e g o  

r o d z a j u .
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POD REDAKCJA DYPL. INŻ.-EL. M. RZECKIEGO.

Szlakiem postępu techniki
rtodernizacja Persji. — Kabel telefoniczny z Ameryki do Polski. — Jak powstaje imitacja kości słonio­

wej? — Fabrykacja papieru ze słomy. — Nowy gaz wojenny w Anglji. — Próby rewolucji w lotnictwie.

Żyjemy w okresie, w którym  nieomal codzień sły­
szymy o nowych wynalazkach większej łub mniejszej 
doniosłości. Podstaw ą ich jest głównie albo prąd ele­
ktryczny, albo fale powietrzne radjowe, albo prom ie­
nie różnego rodzaju itp. Szybkość realizowania wszel­
kich pomysłów odbywa się w takiem tempie, że n a j­
częściej nie widzimy różnicy pomiędzy tern co było 
wczoraj, a co jest dzisiaj.

Siła rewolucji techn. nie zna oporów, ani tysiąc- 
wiekowych tradycyj. Gdy doniedawna nastąpiła re ­
wolucyjna modernizacja Turcji, która zerwawszy ze 
starem i przesądam i i wiekową tradycją weszła na dro­
gę gruntownej europeizacji wszystkich swoich urzą­
dzeń państwowych i społecznych, obecnie sta je  w sze­
regu modernizacji również i drugi, równie wielki jak 
Turcja obszar państwowy — Persja. Zaznaczyć n a ­
leży, że P e isja  jest dotąd państwem, które nie zna 
je'szcze maszyny parowej, oraz gdzie nigcy nie oglą­
dano pociągu kolejowego, drogi zaś były w Persji tak 
fatalne, że posługiwanie się jakiemiśkolwiek innemi 
środkami komunikacyjnemi było również niemożliwe. 
Latem olbrzymie tumany piasku i pyłu — w porze de­
szczowej zaś błoto, uniemożliwiały wszelki przejazd, 
to też do tej chwili jeszcze karaw any wielbłądów sta- 

. nowią główne środki transportowe w Persji.
I pod tym względem postanowiono się jednak 

zmodernizować. — Przed niedawnym czasem wybu­
dowane zostały liczne szosy automobilowe, przebie­
gające najważniejsze węzły komunikacyjne. — O stat­
nio zaś podpisał rząd perski umowę z zagranicznem 
konsorcjum (angielsko-francusko-niemieckie), które 
rozpoczęło budowę pierwszej wielkiej linji kolejowej 
w Persji. Linja ta biec będzie od morza Kaspijskiego 
aż do zatoki Perskiej prowadzić będzie przez 
wszystkie ważniejsze miasta perskie i obejmie ogó­
łem przestrzeń 1 700 kim.
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Nie trudno oczywiście domyśleć się, że wprowa­
dzenie linji kolejowej stanie się nowym punktem 
zwrotnym w dziejach Persji. Tworzyć będą się nowe 
centra przemysłowe, a wzmożona wymiana towarowa 
z państwami zagranicznemi przyniesie oczywiście i ca­
ły szereg innych zmian zarówno w warunkach gospo­
darczych jak i społecznych.

I niedługo trzeba będzie niewątpliwie czekać, a 
również P ersja  zacznie coraz bardziej zatracać cechy 
egzotycznego W schodu i przemieniać się w krainę, w 
której cywilizacja i europejski rytm  życia odbywać 
będą zwycięski swój pochód.

*

Próby zakładania transatlantyckiego kabla dla 
m iędzykontynentalnych połączeń telefonicznych się­
gają czasów bardzo odległych. Niestety brak odpo­
wiednio uzbrojonego kabla nie pozwolił na uzyskanie 
dobrego połączenia telefonicznego. Dopiero rozwój 
techniki, który pozwolił zbudować przewodnik odpor­
ny na wszelkie siły destrukcyjne, na jakie kabel może 
być narażony, przyczynił się niezawodnie do umożli­
wienia przeprowadzenia sieci telefonicznej pomiędzy 
Am eryką a Europą.

Od miesiąca bowiem kontynent północno-amery- 
kański otrzym ał bezpośrednie połączenie z Gdańskiem, 
którego sieć telefoniczna była przed traktatem  wer­
salskim częścią rządowego niemieckiego systemu te­
lefonicznego. Dlatego też kabel telefoniczny biegnie z 
Leba w Niemczech przez korytarz polski, następnie 
przez zatokę gdańską do Gdańska. W edług informa- 
cyj Zarządu American Tel. Co., kabel telefoniczny, 
kończący się w Gdańsku, w niedługim czasie p rze­
dłużony będzie do W arszawy. Koszt rozmowy 3-minu- 
towej wynosi 50 dolarów (ok. 450 złotych).

•



Im itacja kości słoniowej, znana powszechnie w
handlu pod nazwą ,,Ivory“, powstaje zz  zbieranego 
mleka, do którego dodaje się odpowiednie kwasy, aby 
spotęgować tworzenie się serowca, czyli kazeiny. Do 
zebranej kazeiny dodaje się farby i umieszcza mie­
szaninę w formach, pod bardzo wielkiem ciśnieniem. 
Po wyjęciu z form, artykuły takie muszą podlegać 
jeszcze przez jakiś czas gorącej wilgoci. W yrób tego 
artykułu rozpoczęli pierwsi Niemcy, pod nazwą ,,ga- 
lalit", a podobny francuski produkt nazywa się „lai- 
tol‘ ‘, zaś angielski „erinoid".

Przed dosyć długim czasem toczyły się w Ystad 
(Szwecja) narady w przedmiocie założenia fabryki, 
produkującej papier ze słomy; fabryka miała stanąć 
w Ystad i miała produkować według sposobu, opra­
cowanego przez dr. E. Rinmana. W tych dniach utwo­
rzyło się w Sztokholmie konsorcjum w celu przepro­
wadzenia tego zamiaru. Jako gmach fabryczny posta­
nowiono zakupić sthrą cukrownię w Ystad. Nowe urzą­
dzenie wraz z przekształceniem gmachu cukrowni na 
fabrykę papieru kosztować będzie 4 500 000 koron. 
Roczna produkcja zrazu przewidzianą jest na 6 000 
ton papieru przedniego, na co będzie potrzeba 15 000 
ton słomy. Liczba pracowników fabryki ustaloną zo­
stała na 110 osób. W celu wykonania tego planu po­
wstanie stowarzyszenie udziałowe, które przejmie za 
1,5 miljonów koron akcyj nowej firmy, oraz zapewni 
dostawę słomy jako surowca na przeróbkę. Admini­
stracja kolejowa miasta Ystad przyznała przedsiębior­
stwu zniżkę za przewóz słomy koleją.

W edług doniesień z Londynu, angielscy wojskowi 
specjaliści wynaleźli nowy gaz, który przenika przez 
wszelkie przeciwgazowe maski. Gaz ten jednak po­
siada ,,hum anitarne" cechy, gdyż wywołuje jedynie 
straszliwy kaszel i wydzielinę z nosa w ogromnych 
ilościach. Żołnierze, zatruci tym gazem, przez 6 go­
dzin nie mogą powrócić do normalnego stanu.

Po zwykłym aeroplanie, po samolocie bez moto- 
ru - P° ślizgowcu, helikopterze — wyłonił się nowy wy­
nalazek w dziedzinie lotnictwa.

Chodzi tu o samolot z ruchomemi płaszczyznami 
nosnemi, naśladującem i ruchy skrzydeł ptasich.

Arm and Tindon, Francuz, twórca tego projektu 
onstrukcyjnego, zapewnia, że w najbliższym czasie 
achowcy lotnicy zajm ą się tym sztucznym ptakiem, 

z °wany,m na zasadach, opartych na najdokładniej­
szych studjach lotu gołębi.
, , Konstruktor lotniczy Santos Dumont pracuje po­
cono w Brazylji nad budową specjalnego a nowego 

aparatu, który tak samo, jak wynalazek Tindona, 
opar y jest na zasadzie ruchu skrzydeł ptaka.
łv Dninonta przedstaw ia się jako lekki ma-

rv jr Z me^ u lżejszego od aluminjum.
i P°.wlednie urządzenie kontrolne i spadochron 

uzupełniają model nowego aparatu.
n v m  ł  ^  ^ y nalazek Dumońta okazał się praktycz- 
w lotnictwie °D SP°WO(*owa  ̂ prawdziwą rewolucję

(*■)

ffimda ‘Dsierii
T O W N I A  Ż .E L A Z .J A  t ; , E / V \ A H t ,

SMADOWA 4

Polecamy franko dworzec Poznań:

Hacele J a n "
P odkow ie  (Hofsale)
Buksy do wuców i p ługów

Naczynia em a liow ane  „S i le s ia ”  
Gwoździe ,  d ru ty  
Piece że lazne  H. & V.
Bary i Kolana 
Ruszia, P ły ty ,  Drzwiczki i 
Wszelkie A rm atu ry  do p ieców 
Okucia budow lane  
Okna l a n o ż e lazn e  
Lata rn ie  s t a i e n n e  
Raki  ku te  
Kłódki

n a c z y n ia  lan o -ż e l .  R. & V. 
Maszynki do m ięsa  i w e r w e r k  
Młynki do k aw y, Żelazka  do 

p ra so w an ia  
Wszelkie Sprzę ty  kuchenne 
Kotły do paszy ,  W iadra ocynk. 
P u d ła  i szu te lk i  do w ęg li  
Śruby, I t a k r e W ,  Hity, W krętk i  
Szpadle. Szufle, Kilofy 
Widły do ziem niaków  
Toczaki baw arsk ie  
n a rzęd z ia
Klamerki do biel izny 
Tark i  do p ra n ia  
Łańcuchy, Wędzidła

Telefon,- 35-19,35-29. Adres telegr. „FERRUM“ 

Prosimy zażądać cenniki. 6632

BLACHY DZIURKOWANE (SITA)
6368t

dla przemysłu żelaznego, cemen­
towego, papierniczego, kopalnia­
nego, chemicznego, dla rolnictwa, 
cukrownictwa, mtynarstwa, fabryk 
krochmalu, gorzelni i browarów, 
do wszelkich urządzeń i aparatów 
technicznych, oraz blachę ażurową 
do celów budowlanych, ozdób itp.
Wykonywa z wszelkich materjałów 
w dowolnych rozmiarach i grubości

W Y T W Ó R N I A  B L A C H  D Z I U R K O W A N Y C H
S I T O “  W ARSZAW A> U L D °BRA 8b

telefon 1-92. 5717 I

K I
ROK Z A Ł O Ż E N I A  !»»*»

Z a s t ę p s t w o  I s k ł a d  f ab ryk i  
J.  SCHMID-ROOST A.O 

Oer ll kon-Zury ch

Ł O Ż Y S K A  
KULK OWE

do •amóchodów, traktorów, transmisyj, maszyn 
i wozów tramwajowych, polecają

D A M I C  & S Z U L C
A rtyku ły  te c h n ic z n e  6710

PI. 23. Stycznia 7 • G rudziądz - Telefon nr. 24
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przemysłu krajowego
Zastosowanie torfu w przemyśle.— Automat do przeładowywania 
Nowy polski typ wagonów osobowych.

Rozwój
Nowa gałąź przemysłu krajowego. —

węgla. —

Ostatnio doezły nas informacje, iż Państwowo Zakła­
dy Lotnicze wprowadzają, u ciebie nowy dział: produkcję 
obręczy rowerowych, które jak wiadomo stanowią jedną 
z trudniejszych do wykonania technicznego część składową 
roweru.

Państwowe Zakłady Lotnicze wprowadziły ten nowy 
dział, lic. ąc si? głównie > wymogami rynku prywatnego, 
po przeprowadzeniu najdokładniejszych studjów techni­
cznych produkcji zagranicą i w kraju .

Sprowadzone i  zmontowane specjalne maszyny, będą­
ce ot a i  m wyrazem zdobyczy technicznych na tam polu, 
pozwalają Państwowym Zakładom Lotniczym na masową 
p.odu c ę obtęczy rowerowych.

Nowa wytwórnia jest i będzie pierwszą i największą 
w PoL-ee, a drugą z rzędu w Europie.

Na dobro Państwowych Zakładów Lotniczych zapisać 
należy, że kierownictwo fachowe całkowicie spoczywa w 
rę ach wyłącznie polskich, a produkcja wykonywana będzie 
również rękami naszego robotnika.

Ś w ie tn a  i sprężysta organizacja tej nowej gałęzi prze­
mysłu krajowego posunęła się w tak szybkiem tempie, 
że na wiosnę pierwsza produkcja zostanie wypuszczo­
na na rynek.

Nową placówkę witamy zatem, ze azezerą radością i 
życzymy najpomyślniejsaego mzwo/a.

*

Na Wołyniu, w powiecie Kostopolslrim, Kowelskim, 
Lubomelskim i Łuckim znajduje się około 70.000 ha 
torfowisk.

Te 70.000 ha stanowią dzisiaj obszar nieużytków, 
dających jedynie niewielką ilość m aterjału opałowego, o- 
ra :  w ąpliw ej jakości paszy dla bydła.

Tymczasem badania dokonywane jeszcze na długo przed 
wojną stwierdziły, że torf jako m aterjał opałowy nie 
wytrzymujący żadnej konkurencji z najgorszemi nawet ga­
tunkami węgla, przedstawia dużą wartość jako surowiec, 
z którego łatwo otrzymać saereg niezmiernie cennych pro­
duktów.

Np. suchy, rozproszkowany torf jest znakomitym ma­
teriałem  podśtiółkowym, wbierającym płyny półtrzecia 
razy więcej niż słoma. Pasatem torf posiada wielką zdol­
ność wchłaniania gazów, wobec czego użyty w chlewach 
i oborach gra rołę środka dezynfekcjonującego.

Jedną ze składowych części torfu jest w łóknista masa, 
k tó ra  po przeróbce staje się watą, posiadającą wielką zdol­
ność zatrzymywania gnicia i ropienia się ran.

Ta jej właściwość czyni wodę torfową niezwykle ko­
rzystną w zastosowaniu chirurgicznem.

Ta sama w łóknista masa drogą wcale nieskompli­
kowanej fabrykacji może być przerobiona na przędzę.

Przędza torfowa posiada własności przewyższające w eł­
nę. Np. ubranie z przędzy torfowej łatwiej zatrzymuje cie­
pło niż wełna. W ubraniu z przędzy torfowej prawie się nie 
odczuwa przejścia od zimna do ciepła lub odwrotnie.

O trwałości przędzy torfowej świadczy fakt, że z niej 
można wyrabiać nawet prasy do maszyn, które są korzyst­
niejsze od pasów skórzanych, gdyż nie wyciągają się 
jak skóra, a są znacznie tańsze.

Ż grubszych gatunków przędzy torfowej doskonałe są 
wyroby koców, mat, chodników ,pokrycia do mebli i t. p.

Z powyższego widać, że przemysł torfowy ma przed 
sobą wielką przyszłość i czeka tylko na swego pioniera, 
któryby podniósł z błota leżące w nim miljardy i przy­
łączył je do gospadarstwa egelno-naród*wego.

P. Adolf Tokarski skonstruował niedawno opatento­
wany automat do przeładowywania węgla na okręty odrazu 
całemi wagonami. Wydajność jednego autom atu ma być 
większa od obecnej zdolności przeładunkowej portów Gdań­
ska i Gdyni razem. Koszty wykonania autom atu oraz jego 
eksploatacji mogą być wyjątkowo niskie. Praca automatu, 
który porusza się zapomocą siły elektrycznej, odbywa się 
w sposób zupełnie nieszkodliwy dla toru kolejowego, ła ­
dunków i sta tku . Szybkość wyładowania zależy od szyb­
kości, z jaką podsuwane są wagony i może być doprowadzo­
na do tego, że węgiel wysypuje się z wagonów do okrę­
tów jednym nieprzerwanym strumieniem. Wynalazca wy­
konał model automatu i pracę modelu zademonstrował w 
dniu 7 grudnia ub. r. na posiedzeniu technicznem w Stowa­
rzyszeniu Techników w Warszawie, na którem wygłosił 
odczyt p . t. „Urządzenia przeładunkowe u nas i zagranicą, 
a wystarczalność Gdyni dla Polski".

*

Wagony osobowe, kursujące na polskich kolejach pań­
stwowych zdradzają wciąż jeszcze swe pierwotne pochodze­
nie od dorożki pocztowej. Wagon osobowy z czterema 
czy pięcioma kojcami, to 5 dorożek, zdjętych z podwozia 
i wsadzonych na żelazną ramę, zaopatrzonych w koła że­
lazne, aby posuwały się po żelaznej szynie. Sto la t jeździ 
już ludzkość w takich wagonach, zmuszona godzinami wpa­
trywać się w najpotworniejsze gęby, i obijać sobie kola­
na oraz stopy, po któryoh kroezy współpasażer. .Jedynie
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w Aaaeryo. kur*UH b*e w yjątku wozy baz pr**dzli*łótr
z przejściem w środku z fotelami na dwie osoby po bo­
kach:. Tenże sposób wykorzystały też za przykładem 
kolei amerykańskich automobile amerykańskie 6 osobowe 
i zaprowadziły siedzenia środkowe, przy których siedzi się 
plecami do pasażera na tylnych siedzeniach. W pojazdach 
europejskich przewrót ten z czasem również się dokonał. 
Jedynie kolejnictwo nie odbiegało od 'typu dorożki przy 
budowie wagonów osobowych.

Obecnie donoszą dzienniki krakowskie, że w warszta­
tach kolejowych wybudowano nowy typwaganów osobowych 
na sposób amerykański bez owych kojców, które były 
pułapkami na samotnych pasażerów, których zbrodniarz 
mógł spokojnie ogłuszyć, obrabować i wyrzucić na tor. 
Wagony te pono będą zaopatrzone w umywalnia z dopływem 
ciepłej wody. Przy wagonach bez kojców wykluczona jest 
(możliwość różnych nadużyć. Ileż to razy spotykało się 
zaryglowane przedziały z firankami zasuniętemi i nie mo­
żna było stwierdzić, kto je zajmuje i czy prawnie to się 
dzieje.

Szczyt techniki XX wieku
Gigantyczne plany techników i inżynierów wybudo­

wania tunelu pod kanałem La Manche mogą ziścić się 
niezadługo, o ile z przedłożonym projektem zwlekać nie 
będą. Że są poważne ku temu zamiary świadczy fakt, że 
tak we Francji jak też i w Anglji poważnie myślą o budo­
wie olbrzymiego tunelu pod kanałem La Manche.

Kanał ten ma połączyć Wielką Brytanję z kontynen­
tem. '

Według ostatnich' wiadomości parysk. Akadem, przesia­
no świeżo dzieło, pisane ręką kilkuset inżynierów, z niezli­
czoną ilością szkiców, planów i obliczeń, a zawierające 
szczegóły projektów. Cala armja inżynierów pracowała 
nad tern dziełem, a przewodniczył im inż. Sartiaux.

Okazuje się, że po obu stronach kanału jest dosyć 
kapitalistów, którzy chętnie i natychmiast zdecydowani 
są przystąpić do dzieła.

Jeżeli więc projekt ten dojdzie do skutku, będzie to 
najpotężniejszy tunel na ziemi, gdyż podziemna ta droga 
będzie miała długości 53 kilometry. Przy małem miaste­
czku San Gatte będzie ujście, gdzie tunel opuści wybrzeże 
francuskie, by zagłębić się pod dno morskie do głęboko­
ści przeszło 100 metrów i zdążać będzie w prostym kie­
runku pod ziemią do Anglji.

Szerokości będzie miał tunel 60 metrów, a kuty bę­
dzie kredowym pokładzie dna morskiego. Ma być tam, 
kilka torów kolei żelaznej, któremi przebiegać będą po­
ciągi kolejowe, zaś osobny tor przeznaczony ma być dla 
samochodów.

Już dawniej próbowano rozwiązanie tego problematu 
technicznego. Dotychczas jeszcze leżą na brzegach potę­
żne maszyny wiertnicze, przy pomocy których usiłowano 
wdrążyć się w ziemię, ażeby przeprowadzić tunel pod ka­
nałem, lecz wtedy złomy skał były silniejsze, niż ludzka 
Biła i wiedza. Niezmierny nacisk, jaki wywierały masy 
wodne oceanu na dno rozpoczętego tunelu, wykluczały zda­
wało się. raz na zawsze możliwość przebicia tej podzie­
mnej drogi.

Jest jednak pełne przekonanie a tern samem być może, 
ze piz w bieżącym roku zaczną ponownie pracować maszy- 
n' woertnicze na francuskiem i angielskiem wybrzeżu by 
w przeciągu trzech lat spotkać.się ze sobą. Przedsięwzlię- 
cie o przy dzisiejszych środkach technicznych i wiedzy fa­
chowej uda się z pewnością, i tunel podmorski francusko- 
angielski jako problem Kanału La Manche zostanie urz«- 
azywistniony.

i P O L E C A M Y  S

K alendarz  Fachowy 1 
Notatnik i Podręcznik f
„Rynku Metal, i Maszynowego" na rok 1929 j s
CENA 8,— zl przy zapłacie zgóry, za zaliczką 9,60 zł. g l

Adm „Rynku Metal ,  i M a s z y n o w e g o '
C3 Poznań, ul. Wielka 10 — Tel. 22-77 jgj

OOOOOOOOGOOOGKDOOOOOOOOOOOGOOOOOOOOOO©O0<1

Roweru
specjalnej ma>ki „SIMSON1 znane pod nazwą 
„DAS STARKE RAD“ (silne koło), również 
wszelkie pierwszorzędne fabrykaty  dostarcza 

natychm iast po cenach przystępnych
6617

„ X T » I I 0 3 W ‘
Danzig Langfuhr, Ringstr.5d

Q0OOOOOOOOOOGGOQOOOGOOOGGOGOOOOOOOOOOGOO

Aparaty wulkanizacyjne
m aszyny przybory — guma rurowa

Palarnie kawy
kompl. urządzenia — młynki — sortownice

Maszyny do prania
najnowszego typu, małe i duże.

Aparaty pneumatyczne
do malowania

Nowość, dająca olbrzymią oszczędność.

D o g o d n e  warunki zapłaty.
6970

D/H. „Techno-Dostawa ‘
P O Z N A Ń  

P iekary  3 ® Tel. 10-76 .
-  POSZUKIWANI ZASTĘPCY OKRĘGOWI —
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D M  AUTOMOBILOWY
Środki przeciwdziałające zamarzaniu wody

w chłodnicach autom obilow ych
7 i n astan iem  m roźnej zim y sp a d a  n a  w łaśc ic ie li a u to ­

m obilów  m . i .  i  te n  k ło p o t, żeby nie dopuścić do z a m a rz a ­
n ia  w ody w  chłodnicy au to m o b ilu , szczególn ie  w tenczas, 
gdy  sam ochód  sta.ć m u s i bezczynnie d łuższy  ozas n a  u licy . 
O k ładan ie  chłodnic ochran iaczam i, kocam i i t .  p., spe łn ia  
zadanie n iezu p e łn ie  i  nie daje  na leży te j g w aran c ji co 
do ochrony  ch łodnicy  od zam arzan ia . Tego ro d z a ju  o c h ra ­
niacze W skazane są  jedynie  w  ty ch  w ypadkach , gdy sam o­
chód je s t w  c iąg łym  ru c h u  i p rz y s ta n k i są  k ró tk o trw a łe . 
K to  jednakow oż chce sio uchron ić  od n iepo trzebnych  stra ,t. 
ten  pow inien  k o rzy s tać  z środków , k tó re  dodana do w ody 
nie dopuszczają  do je j zam arzan ia . Do n a jtań szy ch  tak ich  
środków  bezsp rzeczn ie  na leżą : chlorek  w apn ia  i  chlorek  
m ag n ez ji. Z azw yczaj s to su je  się je w w odnym  roz tw orze  
24 do 30 p roc. Jed n ak o w o ż  ro z tw o ry  tych' środków  w  po ­
w yżej w spom nianem  stężen iu  m a ją  tę  u jem ną  stro n ę , że 
w y w ie ra ją  u jem ny w pływ  na, m iedź, m osiądz i inne stopy  
m eta low e. Z  ty ch  te ż  pow odów  n ie  można, używ ać pow yż­
szych śro d k ó w  do ochrony" ch łodnic . C iekaw e szczegó ły  n;a, 
tem a t, jak ie  w łasności pow inny  posiadać p re p a ra ty  p rz e ­
c iw dzia ła jące  zam arzan iu  w ody w chłodnicach  au to m o b ilo ­
w ych, podał pew ien fachow iec w  d z ia le  technicznym  „ F rf .  
Z e itu n g " .

Pon iżej p rzy taczam y na  ten te m a t k ilk a  ciekaw ych 
uw ag  zaczerpn ię tych  z w yżej w ym ienionego a r ty k u łu .

Ś rodki p rzec iw dzia ła jące  zam arzan iu  w ody w ch ło d n i­
cach au tom obil o w j eh m uszą spełn iać  w ie le  w a ru n k ó w . N a- 
sam p rzó d  dom agać się  m usim y, żeby p re p a ra ty  polecone 
i stosow ane do tego  celu  nie ro zp ręża ły  się  w  n iższej te m ­
p e ra tu rz e  —  ja.k to czyni w oda —  lecz, żeby się sk u p ia ły , 
Te w łasności z g ó ry  w y k lu cza ją  pękanie  ch łodn ic  i  z  tych  
pow odów  zastosow an ie  tak ich  śro d k ó w  je s t n a jsk u te c z n ie j­
sze. Tego ro d za ju  ś ro d k i pow inny m ieć p ie rw szeństw o  
p rzed  innem i w yw ołu jącem i jedyn ie obniżanie  p u n k tu  za,- 
m a rzan ia  w ody. W  dalszym  ciągu  należy  zw ażać na  to, 
żeby m ieszaniny ty ch  środków  z w odą n ie  tw o rzy ły  w n iż ­
szej te m p e ra tu rz e  s ta łe j m asy tru d n o  się  rozpuszczającej, 
lecz co najw yże j ma,sę m az is tą  ła tw o  ro zpuszcza lną  p rzy  
lekk iem  o g rzan iu . Ś rodki p rzec iw d zia ła jące  zam arzan iu  
w ody n ie  m ogą w ykazyw ać z b y t n isk iego  p u n k tu  w rzen ia , 
gdyż w  tak ich  w a ru n k a c h  p aro w ały b y  z ła tw ośc ią , pozo­
s taw ia jąc  w  chłodnicy  zw y k łą  w odę. O d w ro tn ie , gdy  u ż y ­
jem y ta k ic h  środków , k tó ry c h  p u n k t w rzenia, je s t  
w yższy  od p u n k tu  w rzen ia  w ody t .  zn., k tó re  później 
p rzechodzą  w  stan  w rzenia, n iż  w oda, w tenczas u la tn ia  się 
w p ierw  w oda, k tó rą  m ożna u zu p e łn ić  każdego  czasu  i  d o ­
prow adzić  ro z tw ó r do w łaściw ego  s tężen ia . Z  nastan iem  
pory  ciep le jsze j, gdy m róz  m inie, zlew am y ro z tw ó r z  ch ło ­
dnicy i p rzechow ujem y go do n astęp n e j zim y.

N a  tern n ie kończą się jeszcze nasze w y m agan ia . Ś rodki 
stosow ano do o b n iżan ia  p u n k tu  zam arzan ia  w ody nie po ­
w inny  być ła tw o p aln e  i p rzedew szystk iem  pow inny w y ­
kazyw ać zu pe łną  obojętność w zględem  m e ta li, gum y, l a ­
k ie ru  itp .,  gdyż z tem i su b s tan c jam i s ty k a ją  się w  ezasie 
zasto sow an ia . Ś rodki nie odpow iadające tym  w y taag aa ism  
bezw zg lędn ie  należy  odraueie.

Z pośród  najw ięcej rozpow szechnionych środków  do 
obniżania, p u n k tu  zam arzan ia  w ody w  ch łodnicach  a u to  - 
m obilow yeh n a  w yszczególn ien ie  z a s łu g u je  g lice ryna . 
W praw dzie  m a ona po tężnego k o n k u re n ta  w postaci g l i ­
ko lu  ety lenow ego, a lk o h o lu  ety lenow ego, k ró tk o  zw an e­
go gliko lem , lecz ten  środek  nie zdo ła ! jeszcze zas tąp ię  
g liceryny  w  zastosow aniu  je j do w spom nianego  pow yżej 
celu . P u n k t zam arzan ia  g liceryny  leży p rzy  — 19° C, p u n k t 
w rzen ia  przy  290° O. P u n k ty  zam arzan ia  roz tw o ró w  gliee 
rynow ych z w odą są  n astęp u jące : 
ro z tw ó r 10 proc. p u n k t zam arzan ia  —• 1* C
ro z tw ó r 20 proc. p u n k t zam arzan ia  —  2,5° C
ro z tw ó r 30 p roc. p u n k t zam arzan ia  —  6° C
R oztw ór 40 proc. p u iik t zam arzan ia  —  17,5° C
ro z tw ó r 50 p roc. p u n k t zam arzan ia  —  31 do 34* ® 
ro z tw ó r 60 proc. p u n k t zam arzan ia  poniżej 35* C.

M ieszanina, rów nych  części g lik o lu  ety lenow ego z w odą, 
stosow nie dc w łasności w ody wyka,żuje p u n k t zam arzan ia  od 
17 do 19° C.

Z astosow an ie do w spom nianego pow yżej celu  znalaz ły  
rów nież m ieszan iny  okow ity  skażonej, g liceryny , g lik o lu  
ety lenow ego. D z ia łan ie  ty ch  środków  je s t tern siln ie jsze , 
im w ięcej dodaje się ich do w ody t .  j., im w ięcej stężone gą 
roz tw ory .

S k ład  innej m ieszaniny, k tó r a  zam arza  dopisr#  przy 
15° C je s t następ u jący :

66 proc. wody
17 proc. g liceryny  i
17 proc. skażonej okow ity .

Z nany  je s t rów nież n astęp u jący  p rzep is: 1 l i t r  wody, 
200 g r .  g liceryny  i  200 g r. d w u w ęg lanu  sodu, N a tr iu m  bi- 
carbonicum .

Z pośród  w ym ienionych środków  a lkoho l (p u n k t ąa,- 
m arzan ia  — 114° C, p u n k t w rzen ia  78° C) w ykazu je  to n ie ­
dom aganie, że posiadając n isk i p u n k t w rzen ia , ła tw o  się 
u la tn ia , i  w  chłodnicy  pozosta je  w oda, k tó r a  n ie  m a p rz e ­
szkód  do zam arzan ia  w  zw ykłe j d la  sieb ie  tem p e ra tu rz e . 
W  m ieszan inach  alkoholow e - w odnych w pew nych w a ru n ­
kach  zam arza  w oda, pozostaw ia jąc  n a  uboczu a lkoho l, 
z aw arty  w  m ieszan in ie . Z  tych  w ięc pow odów  zastosow anie 
m ieszan in  alkoholow ych z w odą, jako  środków  d z ia ła ją ­
cych przeciw  zam arzan iu  w ody w ch łodnicach au to m o b ilo ­
wych je s t poczynaniem  zb y t ryzykow nem . O p u n k tach  z a ­
m arzan ia  m ieszan in  alkoho low e - w odnych d a  nam  pew ne , 
w yobrażenie  n as tęp u jące  zestaw ien ie , o p arte  na d o św iad ­
czeniach poczynionych przy  w inie,

zaw arto ść  a lkoho lu  7,8 proc. p u n k t zam arzan ia  — 3,3* Q
zaw arto ść  a lkoho lu  8,6 p roc . p u n k t zam arzan ia  —- 3,7° C
zaw arto ść  a lk o h o lu  9,1 p roc. p u n k t zam arzan ia  48 C
zaw arto ść  a lkoho lu  12 p roc . p u n k t zam arzan ia  —  5* O

Do nap e łn ian ia  chłodnic należy  zastosow ać o ile  m oż­
ności w odę w olną od  wapnia,, a  to  w tym  celu, żeby w  ch ło ­
dnicy nie tw o rzy ł się  kam ień  ,k tó ry  znacznie o s łab ia  d z ia ­
łanie  środków  p rz e e iw iz ia ła ją sy sh  zam arzan iu  wody w eh łs  
d a isaak . C. O -sM
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Szybkotf zużywania sie  opon ta- 
mochodowych w poszczególnych 

krajach Europy
Ciekawe statystyczne dane zebrała znana wytwór­

nia opon i dętek Goudyear, dotyczące zużywania się 
opon samochodowych w Europie. Najdłuższą żywot­
ność posiada opona w Anglji, co przypisać należy do­
skonałemu stanowi dróg i szos oraz fachowej obsłudze 
samochodów. Za A nglją następują Niemcy, gdzie zu­
życie opon jest tylko o 20 proc, większe, aniżeli w 
Anglji. Trwałość opon we Francji jest znacznie m niej­
szą i w stosunku do Anglji niszczą się one o 60 proc. 
wcześniej. U nas zagadnieniu zużywania się opon sa­
mochód., przy stanie naszych dróg w stosunku do in­
nych państw  w zach. Europie, zużyw. się wcześniej, po­
święca się zbyt mało uwagi. Sprawa ta  jest jednak 
bardzo ważną, bo w ten sposób wypływa z Polski zbęd­
ny kapitał, co obniża aktywność polskiego bilansu han­
dlowego. Ju ż  czas, żeby i nas spraw ę tę nareszcie 
ujęto w sposób najrealniejszy i racjonalna budowa 
szos sta ła  się spraw ą ogólną.

473  samochodów
zmontowała fabryka General Motors w Polsce.

Montażowa fabryka General Motors w Polsce zmon­
towała do dn. 1. grudnia r. ub. 473 samochodów Chevrolet 
osobowych i  ciężarowych.

Od 1 lipca r. ub., t. j. od uruchomienia fabryki dó 
1. grudnia r. ub., General Motors w  Polsce zmontowała 
1698 samochodów Chevrolet osobowych i  ciężarowych.

Z A M K I
DO KAROSERII

luksusowe i zwykłe niklowane, za­
wiasy różnego rodzaju żelazne, mo­
siężne i niklowane oraz antaby, rączki 
i rozetki różnego rodzaju oraz za­
meczki do kufrów, skrzyń akumula­
torowych i narzędziowych, jak rów­
nież siedzenia rezerwowe niklowane 

w wykonaniu bardzo solidnem  
Dogodne warunki Ceny konkurencyjne 

poleca

„WYTWOK“
WIELKOPOLSKA FABRYKA
O K U Ć  i Z A M K Ó W

SAMOCHODOWYCH
w Poznaniu, ulica Kopernika 4
___________________ 6125

Szlifowanie cylindrów
od motorów sam ochodowych, sam olotow ych i traktorowych od 30 do 
200 m/m średnicy z l/ioo m/m dokładnością na najnowocześniejszej, 
nowej specjalnej m aszynie do szlifowania cylindrów szwajcarskiego

fabrykatu.

Szlifowanie wałów korbowych
na najnowocześniejszej nowej specjalnej m aszynie do szlifowania*wałów  
korbowych szwajcarskiego fabrykatu z  Vioo m/m dokładnością wszelkich  
rozmiarów od motorów sam ochodowych, sam olotowych Ltraktorowych.

W Y K O N U J E  S I Ę:

Tjokj Żeliwne ^ 7wmsffle 'k̂ h { do 150 m/m średnicyTłoki a lum iniow e rozmlarach \
Pierśc ien ie  t ło k o w e  do 150 m/m średnicy

Sw orznie  t ło k o w e  6548
stal chromniklowa, cem entowane i szlifowane z  l/ioo m/m dokładn. 

Zawory z wysokowartościowej stali chromniklowej.

D O S T A R C Z A  
S Z Y B K O  —  P R E C Y Z Y J N IE  —  T A N IO .

Największe specjalne przedsiębiorstwo tego rodzaju w Polsce

R. GUNSCH MOTORY
POZNAŃ,  ULICA MYLNA nr. 38 *

B e z p ł a t n e  k e s z t o r y s y  n a jż jy  c z e.n 1 e .
Telefon nr. 3928
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DZIAŁ MASZYN ROLNICZYCH

Zastosowanie siewników „Polonia"
W y b itn a  ro la  jaką  w naszym  b ilansie  hand low ym  

odgryw a  ro ln ic tw o  w y w o łu je  konieczność usta len ia  
spec ja lne j p o lity k i gospodarczej, aby s tw o rzyć  trw a ­
łą  opłaca lność p ro d u k c ji ro ln e j, zapew nić odpow ie ­
dn ią  opiekę nad technicznem i w a run ka m i w y tw ó rczoś ­
ci, rozszerzyć um ie ję tność p rodukow an ia , z rac jon a ­
lizow ać zby t p ro d u k tó w  ro ln y c h  i  na zd row szych  za­
sadach oprzeć organ izac ję  społeczeństwa rolniczego.

W  k ra ju , w  k tó ry m  przeszło  60 proc, udności z a j­
m u je  się ro ln ic tw e m , a k tó ry  p raw ie  stale im p o rtu je  
znaczne ilośc i zbóż ch lebow ych, in te n sy fika c ja  ro ln i­
c tw a i  zw iększenie w yda jno śc i g leby są p os tu la tam i 
n ie w ym aga jącem i uzasadnień.

W  dążeniu  do s tw orzen ia  ren tow nośc i p ro d u k c ji 
ro lne j n ie fy lk o  na leży uw zg lędn ić  m ożliw ość p o d w yż ­
szenia cen, a le  w  p ie rw szym  rzędzie  p rz y ją ć  na leży 
pod rozwagę zm nie jszenie  kosztów  p ro d u k c ji.

N a jw a żn ie jszym  boda j czynn ik iem  do ir ite n sy fi-  
k a c ji jest w zros t um ie ję tnośc i p rodukow an ia  i jak - 
n a jd a le j idące w yko rzys ta n ie  s to jących  do dyspo zyc ji 
m aszyn i narzędz i ro ln iczych . Bez tych  czynn ików  
Urodza jne s iły  z iem i są bezużyteczne.

R ozw ó j p ro d u k c ji ro ln e j jes t h a rm o n ijn ie  zw ią ­
zany z rozw o jem  ekonom icznym  k ra ju ;  w  p ie rw szym  
zaś rzędzie  wzm ożenie p ro d u k c ji ro ln e j p rzyśp ieszyć 
je d yn ie  m oże p rze m ys ł m aszyn i  na rzędz i ro ln iczych . 
Po lska  posiada jeszcze duże obsza ry z iem i up raw ne j 
n iedosta tecznie  w yzyskane j, i ty lk o  przez zastosowa­
n ie  nowoczesnych m aszyn i narzędz i ro ln iczych  u z y ­
skać można rozw ó j rodz im ych  gospodarstw  ro lnych .

Pom im o b ra ku  k a p ita łó w  in w e s tycy jn ych  i t r u ­
dności ko n k u re n c y jn y c h  z w yro ba m i n iem ieck iem i, r o ­
dz im y nasz p rze m ys ł ro ln ic z y  p ra cu je  ze wzmożoną 
spraw nością  p ro d u kcy jn ą , w p row a dza jąc  i u g ru n to ­
w u ją c  p ro d u kc ję  m aszyn i na rzędz i ro ln iczych  d o tych ­
czas n ie  w y ra b ia nych  o raz w prow adza jąc  na ryne k  
coraz to nowsze m odele  i w y n a la zk i te ch n ik i ro ln icze j.

Przechodząc do om ów ienia  w prow adzonych  u le p ­
szeń techn icznych, na leża łoby nasam przód om ówić 
sprawę s iew n ików , ze w zg lędu  na nadchodzący sezon 
nabyw czy tych  maszyn.

W  p ie rw szym  rzędzie  podnieść na leży  n ieprześc i- 
gnione za le ty  pa ten tow anych  s iew n ików  ,.P o lon ia " w 
w ykon an iu  powszechnie znanej fabr. H . Cegielskiego 
w  Poznaniu. K o n s tru k c ja  u n iw ersa lnych  s iew n ików  
rzędow ych  „P o lo n ia "  ró żn i się od budow y w szys t­
k ic h  inn ych  s iew n ików  p rzedew szystk iem  odm ienną 
budow ą k ó łe k  i  a p a ra tu  wysiewnego. A p a ra te m  ty m  
osiąga się nadzw ycza j ró w n o m ie rn y  w ys iew  i un ika  
się tak iego  ka leczen ia  z ia rn , ja k  u  w szystk ich  inn ych  
s iew n ików . O prócz apara tu , k ó łk a  w ys iew ne  w y k o ­
nane są o ta k ie j fo rm ie  i  u k ła d z ie  ząbków, że da ją  
w spom niane w yże j za le ty .

K ó łk o  w ys iew ne  zaopatrzone jest w  now y p a te n ­
to w a n y  spód, d z ię k i czem u m oże być  Użyte do w szy­
s tk ich  ga tunków  zbóż. W  w ykon an iu  są rów n ież  spe­
c ja ln e  k ó łk a  d la  ko n ic z y n y  i  innych  d robnych  z ia rn  
w raz z odpow iedn ią  w s ta w ką  oraz k ó łk a  d la  g rub­
szych z ia rn , ja k  np rz . groch.
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O m ów iony apa ra t w ys iew ny, t j .  ta  dusza s iew ni- 
ka, skonstruow any jest na podstaw ie  d ług ich  dośw iad­
czeń i p rób. Ja k  s tw ie rd za ją  n a jb a rd z ie j m ia ro d a jn i 
rzeczoznaw cy w  te j dz iedzin ie , apa ra t w ys iew ny  tych  
s iew n ików  jest jedyny, k tó ry  da je  pewność re g u la r­
ności w ysiew u, oraz da je  n a jm n ie jszy  p rocen t uszko­
dzeń z iarn , gdyż  te m a ją  dużo swobody m iędzy ząb­
kam i kó łk a  wysiewnego. R egularność w ys iew u na tern 
n ic n ie  c ie rp i, p rzeciw n ie , da je  znakom ite  re zu lta ty .

S iew n ik  ten w ysiew a regu la rn ie  na ka żdym  te re ­
nie, bez w zg lędu na to, czy idz ie  pod górę, czy z góry, 
lub  na zboczach. Ilość  w ys iew u re g u lu je  się n ie  p rze ­
suwaniem  k ó łe k  w ysiew nych, lecz zapomocą zw ię k ­
szonej lub  zm nie jszone j ilo śc i ob ro tów  tychże, przez 
odpow iednie  ustaw ien ie  dźw ign i na skrzynce tryb o w e j.

D z ię k i om ów ione j k o n s tru k c ji, s ie w n ik i te w ys ie ­
w a ją  zupe łn ie  roów nom ie rn ie  wszelkiego ro d z a ju  na­
siona od n a jd ro b n ie jszych  tra w  i kon iczyn  do n a jg ru b ­
szych, ja k  groch i bób. D użą za le tą  tych  s iew n ików  
jest ich  p rosta  i bardzo so lidna  budowa.

Jako  g łów ne części sk ładow e s iew n ika  rzędowego 
„P o lo n ia "  roz różn iam y:

1. ty ln e  podw ozie  s iew n ika  na 2 dużych ko ła ch ;
2. p rzodek na 2 m a łych  kó łka ch , po łączony z 

podw oziem  hakiem  zaczepnym  śnie i sp ec ja ln ym  d rą ż ­
k iem  łączn ikow ym ;

3. sk rzyn ia  w ys iew na  umieszczona na ram ie  pod ­
w ozia ; ,

4. apa ra t w ys iew ny, z n a jd u ją cy  się na ty ln e j ścia­
n ie  s k rz y n i w ys iew ne j i  s k rz y n k o w y  reg u la to r w  po ­
łączen iu  z zew nę trznym  napędem  i z n a jd u ją c y  się z 
p rzo d u  na p ra w ym  boku  s k rz y n i w ys iew ne j.

D la  o r je n ta c ji zaznaczyć na leży, że w ys iew  usku ­
tecznia  się zapomocą n iep rzesuw a lnych  kó łe k  w ys ie ­
w nych  zaopatrzonych  w 2 rzęd y  ząbków , k tó re  w y g a r­
n ia ją  zboże z s k rz y n k i w ys iew ne j do kom órek w ysie ­
w nych, skąd zboże przez ru rkę  sp ira ln ą  dosta je  się 
do ziem i.

D z ię k i zastosow aniu tego pom ysłow ego k s z ta łtu  
kó łe k  w ysiew nych, o trz y m u je  się n ie ty lk o  bezw zglę­
dnie ró w n o m ie rn y  w ys iew  zboża z każde j poszczegól­
nej ra d lic z k i, ale rów n ież  tę  zaletę, że zboże n ie  jest 
narażone na uszkodzenie, poka leczen ie  lub  rozgniece- 
n le, W adę  tego ro d z a ju  sp o tyka m y p rz y  w szystk ich  
s iew n ikach  z p rzesuw a lnem i k ó łk a m i w ysiew nem i 
(S chubrad); da je  się to  ła tw o  zauw ażyć p rz y  p rób ie  
tak iego  s iew n ika  na w ysiew , gdyż po dokonaniu  te j 
p ró b y  w ys iew ne j zauw ażym y dość znaczną ilość  po- 
śrótowanego z ia rna , c z y li z ia rna  n iepo trzebn ie  zm ar­
nowanego. K ó łk a  w ysiew ne s iew n ika  rzędowego „P o ­
lo n ia "  są w ięc stanowczo un iw ersa lne, s ie ją  bow iem  
w szys tk ie  ga tu nk i zbóż i  nasion a naw e t namoczone 
nasienie bu raków .

W obec zastosowania tych  k ó łe k  c a ły  apa ra t w y ­
s iew ny  jes t bezsprzecznie t rw a ły  i  nader p ro s te j ko n ­
s tru k c ji,  z rozu m ia łe j n aw et d la  n a jm n ie j in te lige n tn e ­
go robo tn ika . T a  odrębna budow a apa ra tu  w ys iew ne­
go w ym aga w łaśc iw ych  je j sposobów nastaw ian ia  sie­
w n ika  na żądaną ilość w ysiew u, a m ianow ic ie ; gęstość



siewu reguluje się przez zmianę przekładni i zastoso­
wanie szybszego lub wolniejszego biegu kółka wysie- 
wnego.

Zmianę przekładni uskutecznia się p izez odpo­
wiednie ustawienie dźwigni skrzynkowego regulate ra, 
k tóry  daje  możliwość 36 zmian szybkości obrotów 
kółka wysiewnego. Skrzynkowy regulator tej Kon­
strukcji jest jedynym  przyrządem , umożliwiającvm 
m omentalne nastawienie siewnika na  rozmaite ilości 
wysiewu wszelkiego ro d za ju  ziarn. Ponnmo n iezna­
cznej swej wielkości zapewnia ten regulator n a jd ro b ­
niejsze naw et różniczkowanie ilości wysiewu.

Prócz absolutnie równomiernego siewu system 
tych siewników posiada jeszcze tę wielką zaletę, że 
p rzy  ustawieniu n a  siew różnych rodzajów  zbóż, lub 
chcąc siać rzadziej lub gęściej, nie potrzebujem y doda­
wać żadnych zamiennych kół zębatych, ani kółek wy­
siewnych, jak przy  siewnikach innych konstrukcyj, 
k tóre  dla zmian szybkości m ają  dużą ilość zamiennych 
kół zębatych. Zam iana ich jest bardzo uciążliwa, zbyt 
często zachodzą p rzykre  omyłki, i ta  niedogodność 
daw ała się we znaki dotąd tak bardzo naszym  ro ln i­
kom.

P rzy  siewnikach rzędowych , ,Polonia“ ten sam 
sta ły  zapęd  i te  same kółka wysiewne sieją n a j ro z ­
maitsze ro d za je  ziarn z dowolną gęstością przez n a ­
der p ros te  i łatwe ustawienie dźwigni regulatora.

Poszczególne rzędy  są łatwo wyłączalne, szcze­
gólnie gdy obsiewa się wzdłuż lub między drogi zasie­
wanego pola, na k tórem  cały  siewnik już się nie mieści. 
W tedy  łatwe u iządzenie pozw ala p rzy  pomocy zasu­
wek zamknąć niepotrzebne skra jne  rządki. W y łą ­
czenie poszczególnych rzędów  ma również miejsce, 
gdy zamierza się siać np. groch, rzepak, buraki lub 
zboże w rzadsze rzędy.

W  tym  w ypadku w ystarczy  zamknąć część zasu­
wek w tej ilości i szeregu, k tóry  wskazuje deska p o ­
działowa dołączona do każdego siewnika.

Omówiona deska podziałow a służy do praw id ło ­
wego ustawienia siewmka na pożądaną ilość rzędów. 
Linje czarne o zn a cza *  położenie radliczek przy ró ­
żnych ilościach rzędów. W szystkie linje należące do 
jednego podziału są oznaczone odpowiednią cyfrą np. 
linje należące do 21-rzędowego siewu m aią  każda cy­
frę 21, do 11-rzędowego cyfrę 11 i t. d.

Następnie mamy na desce wypisany czerwonym 
kolorem szereg cyfr, które zapomocą czerwonych li- 
n *j u jm ują  wszystkie czarne l in je  podziałkowe w wią­
zanki czyli grupy. Takich grup jest tyle, ile rzędów 
Posiada dany siewnik. Jeżeli chcemy nastaw ić sie­
wnik na mniejszą niż on posiada ilość rzędów, to na- 
leży położyć deskę podziałową między koła, tak, aże­
by przednie i tylne radliczki można było na niej
umieścić.

Uruchomienie siewnika jest nadzwyczaj proste.
A by uruchomić siewnik w ystarczy  podnieść dźwi­

gnię wyłączającą, k tó ra  zna jdu je  się z prawej strony 
siewnika. Podnosząc tę dźwignię, wyłączamy koła zę ­
bate  napędu, jednocześnie opuszczamy naraz  w szyst­
kie radliczki siewnika.

Podczas gdy czynność opróżniania skrzyni wysie­
wne j przy siewnikach innych systemów jest zw iąza­
na z wielu komplikacjami i niedogodnościami, jak 
Podkładanie pod siewnik p łach ty  lub specjalnego ko­
ry ta  dla uniknięcia rozsypywania się ziarna po ziemi 
1 t. p., to przy  siewnikach ,,Polonia" odbywa się to 
nadzwyczaj prosto, gdyż w ystarczy opuścić całkowicie 
dźwignię spodów sprężynowych i ziarno bezpośrednio 
wysypuje się do specja lnych zbiorników, skąd  po

otworzeniu zasuwki wygarnia się do worka. Jed n o ­
cześnie ruchoma część zbiornika, będąc zawieszoną u 
góry, służy jako ochrona komórek wysiewnych od 
py łu  deszczu i t. p. W  drodze powrotnej z pola, gdy 
jeszcze pozostało ziarno w skrzyń; wysiewnej, a chcąc 
je pozostawić na dalszy siew, zamyka się zasuwki k o ­
mórek wysiewnych, a ziarno, zna jdu jące  się w samych 
komórkach wysiewnych, przez opuszczenie dźwi­
gni spodów, wysypuje się do zbiorników. W  po­
dobny sposób postępujemy, gdy wyjeżdżam y w pole 
z za ładow aną już skrzynią wysiewną.

W ażną  zale tą  siewników ,,Polonia" jest to, że ra- 
dełka są tak urządzone, że każde chodzi osobno; te 
k tó re  idą po zagonie, sieją po zagonie, a te k tóre na 
brózdę natrafia ją ,  opuszczają się niżej, i tak samo g łę­
boko w bruździe jak tamte w zagonie ziarno p rzy k ry ­
wają. Je s t  tó rzeczą bardzo ważną, bo z iarna do je- 
diiej głębokości zasiane, równocześnie wszystkie 
wschodzą, źdźbła ich idą potem równo wgórę, kłoszą 
się wszystkie pod linję i w jednym czasie kłoski do j­
rzewają.

R adełka  tych siewników najlepiej pokryw ają  
ziarna, a podczas ruchu łatwiej same oczyszczają się 
z plączących korzeni, traw y i chwastów. O strza ra- 
dełek wykonane są ze specjalnie utwardzonego od ­
lewu, co zabezpiecza mu nadzw yczajną Irwałość.

Reasum ując dane konstrukcyjne siewników „P o ­
lonia", dochodzimy do wniosku, że zalety  takowych są 
następu jące: 1

W ysiew jest równomierny i dokładny na  każdem 
polu i przy  każdem ziarnie.

Możność momentalnego regulowania ilości wysie 
wu nawet w czasie roboty.

Niedościgniony w dobroci jest s e p a r a t o r

STANDARD

dostarcza się od 60 — 450 Itr dla zapędu ręcz­
nego jak i mechanicznego. 6618

Generalne zastępstw o: i

„ U  N I O  »ST“
Danzig-Langfuhr Ringstr. 3d
Oddaje się jeszcze dalsze miejsca sprzedaży-

m m m m  mm m m m m m m m
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Poręka, że nastawioną (na skrzynce trybowej) 
ilość wysiewu ściśle wysiewa.

Możność łatwego i całkowitego wypróżnienia 
skrzyni wysiewnej bez jej wywracania.

Zbiornik (rynna), służąca do wypróżnienia skrzy­
ni wysiewnej, jako też i przy próbnym wysiewie (przed 
siewem w polu), służy także jako osłona aparatu sie­
wnego.

Chód lekki, gdyż części podlegające taiciu są pre­
cyzyjnie obrobione.

Koła biegowe szerokie, tak przednie, jak tylne, 
posiadają smairpwniki na smar gęsty, zatem zdejmo­
wanie kół jest zbędne.

Koła tylne i przednie w siewnikach 3 m posiada­
ją tulejki wymienne, co daje możność po wytarciu się 
tychże tanim kosztem zamienić nowemi bez rozbie­
rania piasty.

M aterjał doborowy zapewnia długą trwałość, a 
więc szybką amortyzację.

Radlice dają się ustawić w kaiżdem dowolnem 
miejscu, gdyż po zluźnięniu jednej śruby radlicę mo­
żna wzdłuż całego drążka przesuwać.

Prowadzenie skewnika może się odbywać z tyłu 
zapomocą kierownicy połączonej z przodkiem siewni- 
ka, albo z boku zapomocą rączki. Przy siewnikach 
3 mitr. szerokości — prowadzenie z bok u zapomocą 
korby z trybem.

Brak miejsca nie pozwala na równoczesne omó­
wienie konstrukcyjne siewników innego wyrobu. W 
swojej kolejności omówimy również i inne maszyny i 
narzędzia rolnicze wyrabiane w kraju.

Zaznaczyć bowiem należy, że w ostatniem dziesię­
cioleciu niektóre krajowe fabryki zdołały przeprowa­
dzić pewną koncentrację i w ten sposób powiększyły 
swoją zdolność produkcyjną i wprowadziły na rynek 
wewnętrzny niewytwarzane przed wojną na ziemiach 
polskich narzędzia i maszyny rolnicze. Do tych zali­
czyć należy: pługi lżejsze typu włościańskiego, pługi 
wywrotowe, pługi samoory, pogłębiacze, pługi 3 i 4 
skibowe do traktorów, kultywatory nowego typu, bro­
ny sprężynowe na sankach jako skairyfikatory do łąk,

’ brony z płaskiemu zębami, przyczepne brony do płu­
gów, siewniki włościańskie do zbóż, redlinowe siewni- 
ki do buraków, siewniki do nawozów sztucznych do 
szerokości 3 m., znaczniki i dołowniki do ziemniaków, 
pielniki konne do uprawy międzyrzędowej do zbóż i 
buraków, włóki nastawialne, grabie automatyczne, ku- 
kurydzarki, młynki, całkowite garnitury młocarniane 
parowe, bukowniki, niektóre typy kieratów, sortowni- 
ce do ziemniaków. Zaznaczyć również należy o zapo­
czątkowaniu budowy ciągówek.

Wykonanie maszyn rolniczych w krajowych fa­
brykach nie ustępuje w niczem wytwórczości zagrani­
cznej .

Rolnictwo jako generalny konsument tych ma­
szyn i narzędzi winno mieć wyrozumienie i poszano­
wanie dla rodzimej produkcji i głosić hasło rzeczywi­
stej niezależności gospodarczej.

W zakupach maszyn i narzędzi rolniczych, rolni­
ctwo popierać winno w pierwszym rzędzie wytwór­
czość swojską, gdyż tylko w ten sposób przyczynić się 
może do rozwoju przemysłu krajowego, jego równo­
wagi i rozkwitu gospodarczego.

Pogąrda lub lekceważenie,-którą sami wytwarza­
my i bezmyślne podziwianie wszystkiego co pochodzi 
z zagranicy jest przestępstwem.

W interesie więc rozwoju gospodarczego kraju 
leży, aby ludność jego korzystała z produkcji krajo­
wej. (R.)
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Fabryka Maszyn i Narzędzi Rolniczych
Lwów, Gródecka 26 -2 8 .  Kraków, ul. Krótka 1

Tel. n r. 718. Teł. nr. 188.
PO LECA JĄ :

Kosiarki. Żniwiarki. Żniwiarko - W iazalki. Grabie konne. 
Młocarnie do w ycierania koniczyny. Puryfikatory. Garni­
tury młocarniane kieratowe, m otorow e, parow e. Młynki do 
czyszczen ia  zboża. Traktory z dwu- trzy i cztero-skibow em i 

pługami. Brony talerzow e.

NAPRAWY MASZYN i NARZĘDZI ROLNICZYCH 
w y k o n u j e m y  f a c h o w o ,  s t a r a n n i e  i t a n i o .  485
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ŻELAZNEbrony polowe
wszelkiego rodzaju
dostarcza jako specjalność

M. WASSERMAN, Jarosław
(M ałopolska) 5724

i 31pmiiS4v C Fabryka Maszyn Rolniczych 
5 U r e W I t t  L a  l 0 d l e w n i a Żelaza, T o w .  z o. o.

T O R U Ń ,  tel : 30, 6-53. Adres telegr.: „Drew itzrol“ 

i Maszyny ro ln icze :  m a n e ż e ,  m łocarn ie  s z ty f to w e  i ce p o w e ,  
s iecz ka rn ie ,  s iew nik i  do zboża ,  t r a w  i sosny,

■
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IDEAŁ n

tani

n iż  do k rajan ia  słom y
na ściółkę

praktyczny — trw ały
Jedyni producenci 3641

Centrala Pługów  Parow ych 1:1 Fabryka Maizyn
P oznań ,  św .  W aw rzyńca  3 6 .  T e le fo n  6117 i 6 9 5 0

! Gostyńska Fabryka Maszyn
w l a ś n  : S T .  G R Z E Ś K O W I A Kw Gostyniu, telef. 108
FfLJE: KOBYLIN i JAROCIN 489

W yrabiam  jako specja lność: m aneże pałąkow e, m łocarnie sze-  
rokom łołne, wialnie, sieczkarnie bębnowe i ciekacze. W yroby  
moje sa pierw szorzędne, odsprzedającym  udzielam rabat.
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Avinty liloiiiaifini
(systemu Gerbera)

dla mleczarń i gospodarstw mlecznych w łasnej 
produkcji w  bardzo trw a łem  i solidnem wykonaniu 

od 2 — 36 prób p o leca:

„ C E N T R Y F U G A "
FABRYKA PRZYBORÓW DO WIRÓWEK

G N I E Z N O

Tłuszczomisrze, ssaw ki, term om etry korki, 
6883 szczoteczki stale na składzie.
=  CENNIKI NA ŻĄDANIE BEZPŁATNIE ! =

OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO0OOOOOOOOOOOOO0 

Pierwsza Krajowa Wytwórnia

tłoczni owocowych
N. Baczyński, Brody (Małopolska)

6300

P O 1 G C S
dla Sużvtknr^dulcc^ w*n> s°ków owocowych itp.

V Jtku d°mowego, solidnie wykonaną

p r a s e
cia B ro d ^ N a w H  ^,ceni® zi 30 za sztukę loko sta- 
leiowe Prncv y ?s,ć P°biera przez zaliczenie ko- 

^ Miększe oferuje dodatkowo na 
żądanie. §
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MASIEŁNICE
WIELKOPOLSKIE
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BRACIA RUTKOWSCY
Fabryka Masielnic

JAROCIN (WIELKOPOLSKA) i

Ocynkowane

kufy do wody i gnojówki

iOOOOOOOOOOOOOO

w pojemnościach od 300 do 2000 litr. oraz pom py I rozdzielacze  
wyrabia po najtańszych cenach

FABRYKA MASZYN ROLNICZYCH 
LUBLINIEC (G. Śl.) 5746PIOTR SZWARC

„Claas Patent" 
siewnik nawozowy

P rzew yższa  zn a czn ie  sle - 
w n ik i naw ozu innych sy ­
stem ów . B ardzo  d o k ła ­
dna czynność ro z trzą s a ­

nia naw ozów . 
STALE NA SK ŁA DZIE  

DOSTAWA NATYCHM IAST

D y r . In ż . Kuna -  Krotoszyn
Mickiewicza 7. 6719

,0000000000000000000000000000000000000000 

Maszyny i narzędzia rolnicze
wszelkiego rodzaju, krajowe i zagrań. — Światowej sławy

wirówki m leczarski* „ L i b e l i a ”
poleca na dogodne spłaty w długoterminowym kredycie

Składnica Naszyn, Włoszakowice!<
w lasc. W . K a s p e rs k i, Z b arze w o  pow . Leszn o .



DZIAŁ BUDOWLANY, DRZEWNY i CERAMICZNY
Apel do krajowego przemysłu budowlanego

•fabryki krajowe upraszamy, 
bezinteresownie do using przemysłu 
firm y bardzo skwapliwie korzystają z 
dowlanych, to nasz przemysł krajowy  
ta gałqź przemysłu stale sie podnosi i 
przemysłu krajowego prosimy fabryki

aby nam donosiły o wszystkich nowościach w zakresie ich produkcji. Chętnie stawiamy lamy nasze 
krajowego. P rzy  tej sposobności musimy podnieść ten smutny fakt, że podczas gdy zagraniczne 
reklamy w naszem piśmie i często donoszę nam o ostatnich zdobyczach w fabrykacji materiałów bu- 
niema w tym  względzie —  zdawałoby się —  nic do powiedzenia, a przecież wiadomo, że i u nas 
wypuszcza na rynek coraz nowe w yroby lub też ulepsza dotychczasowe. W  interesie rozwoju 
krajowe, by o wszystkich sw oich nowościach nas w  pierwszym rzędzie informowały.

W YD A W N . „R YNKU  M E TA LO W EG O  I  MASZYNOW EGO**.

W sprawie budownictwa mieszkań
N ie licznych  znawców  k w e s tj i m ieszkan iow ej uderza 

fa k t ,  iż  n ie w ą tp liw ie  poważne, ba nawet decydujące k ro k i 
w  zakresie w ie lu  dz iedzin  życia gospodarczego, poczy­
nione w  ciągu os ta tn ich  la t  k u  u zd ro w ie n iu  -tego życ ia (w a ­
lu ta , budżet, w z ro s t p ro d u k c ji p rzem ys łow e j i  ro ln e j, etc. 
e tc .), n ie  d o tkn ę ły  podstaw ow e j k w e s tj i d la  m ieszkań­
ców m ias t i  ośrodków  p rzem ysłow ych : budow n ic tw a  m ie ­
szkań.

Ogłoszone os ta tn ią  w  prasie liczby , iż  N iem cy w y ­
bu do w a ły  do końca w o jn y  przeszło 1,300.000 m ieszkań, 
A n g lja  ponad 1,100.000, B e lg ja  ponad 155.000, podczas 
gdy Polska... oko ło  20.000, w ska zu ją  dowodnie, iż  stan 
spraw y jes t rzeczyw iście ka ta s tro fa ln y . Jeże li się weźm ie 
pod uwagę w z ro s t ilośc i m ieszkańców w  m iastach w  c ią­
gu os ta tn ich  la t  od 1918— 1927 w  przecięciu w  10-ciu n a j­
w iększych m iastach o 28,0 proc., to  do jdz iem y do p rze ko ­
nania, że —  o ile  tempo budow y m ieszkań będzie p ro w a ­
dzone w  dotychczasowy sposób —  to  w  na jb liższym  25-cio- 
le c iu  g ro z i m ieszkańcom  m ia s t koczow n ic tw o .

P rzyczyny tego stanu rzeczy, są d w o ja k ie : 1) b rak 
odpow iedn ich funduszów , 2) b ra k i o rgan izacyjne .

B ra k  funduszów  je s t nie do un ikn ięc ia , je ż e li będziemy 
nada l oczekiwać na zainteresowanie się budow nictw em  m a­
ły c h  m ieszkań k a p ita łu  p ryw a tnego .

■ Przed szczegółowem om ów ieniem  tego zagadnienia na ­
leży przedew szystk iem  s tw ie rd z ić , że państwo może się 
bezpośrednio in teresow ać ty lk o  budow n ic tw em  m ieszkań dla  
in te lig e n c ji p racu jące j i  ro b o tn ikó w , uzasadniać tę tezę 
by łoby zbędne ja ko  ogó ln ie  uznaną. Po to by lu dz io m  p ra ­
cy um ożliw ić, uży tko w an ie  budowanych m ieszkań, kosz ty  
tego uży tko w an ia  m uszą być n isk ie , co oczyw iście p rzy  
obecnych kosztach k a p ita łu  i  budow y zgó ry  p rzekreś la  
w sze lk ie  m oż liw ośc i zain teresow ania się k a p ita łu  p ry w a ­
tnego ta k ie m i „n ieoprocen tow u jącem i się przedsięw zię­
c iam i “ .

Z ro z u m ia ł to ju ż  dawno konserw a tyw ny rząd  w  A n g lj i ,  
rząd Poinearego we F ra n c ji etc. Prześw iadczenie ta k ie  m u ­
s i się u trw a lić  w  Polsce, bow iem  w łaśn ie  z powodu ro zm a i­
tych  z łudzeń na tern t le  w y tw o rz y ła  się obecna sy tuac ja  
w  dziedzin ie  m ieszkan iow e j. S tąd w n iosek: o k a p ita ły  
na budowę m a łych  m ieszkań m usi się s tarać R ząd, oczy­
w iśc ie  nie z d ru k u  pien iędzy, atii nie —  w  obecnych' 
w a runkach  finansow ych ska rb u  —  z budże tu . N a ten cel 
pow inny  byc płacone specjalne poda tk i, przedew szystk iem  
lo k a to rs k i.

R o zm ia ry  tego poda tku  muszą, być znacznie p o w ię ­
kszone. TV ja k im  stopn iu? O dpow iedź na to pytan ie  w iąże

się z d rugą  kw e s tją  postaw ioną w  n in ie jszym  a r ty k u le : 
z k w e s tją  b ra kó w  organ izacyjnych w  in teresu jącem  nas 
zagadnieniu.

We w ła d za ch  cen tra lnych niem a k o m ó rk i, k tó ra b y  m ia ­
ła  w  swem ręku  ca ło k s z ta łt n ic i i  decyz ji w  zakresioj 
rozbudow y m iast (budow n ic tw a  m ieszkań). S tąd niem a też 
p lanu, k tó ry b y  odpow iada ł potrzebom  każdego p lanu, co 
chcemy zrob ić, w  ja k im  czasie i  w  ja k i sposób.

T a k  sporządzony p lan m ó g łb y  dopiero pozw o lić  odpo­
w iedzieć na dalsze py ta n ie : za co.

N a leży  ty lk o  s tw ie rdz ić , że je że li państw a zachodnio­
europe jsk ie  m ogą m ieszkan ia budować, je ż e li państwo p o l­
skie p o tra f iło  ruszyć z m ie jsca inw estyc je  portow e, fa b ry k i 
nawozów  sztucznych, m e ljo rac je , re form ę ro lną , to m us i 
też ruszyć z m ie jsca i  kw e s tję  budow y m ieszkań. Bow iem  
bez je j ruszenia, ani k w e s tją  ra c jo n a liza c ji p ro d u k c ji, an i 
kw e s tją  ku ltu ra ln e g o  rozw o ju  państw a nie będzie ro z w ią ­
zana wobec n ieu n ikn io ne j degeneracji rob o tn ika . W  w ie k u
„w y ś c ig u  p racy i  że laza " stan ta k i trw a ć  nie  może.

*

W yciągam  z powyższego stanu rzeczy następujące w n io ­
sk i : koniecznością jes t pow o łan ie  specjalnego delegata pre- 
ze a rady m in is tró w  do spraw  rozbudow y i  odbudow y. D e ­
lega t ten w sp a rty  o a u to ry te t prezesa rady m in is tró w  o p ra ­
cow ałby p lan, o k tó ry m  w yże j m ow a: p lan naprz . lOcio 
le tn i —  m asowej a k c ji budow y m ałych m ieszkań ; p lan 
sfinansowania te j a k c ji , t j .  przedew szystk iem  p ro je k t o d ­
pow iedn ich przedłożeń poda tkow ych  etc. etc.

Sądzę, że p ro je k t, k tó ry b y  g w a ra n to w a ł celowe p la ­
nowe zużycie k w o t na rozbudow ę m iast, n ie  spo tka łb y  
się z n iczy im  oporem w  sejm ie, św iadczy o tern chociażby 
los wniesionego przez m in . ska rb u  w  te j m ierze zas trze ­
żenia „częściow ego" p ro je k tu  spraw y.

Do obow iązku  też tego de legata na leża łoby baczenie 
nad rea lizac ją  p ro je k tó w , o k tó ry c h  m ow a. P lanowość 
je s t podstaw owym  w a run k iem  te j a k c ji:  bow iem  finansowo 
można ją  p rzeprow adzić w  sposób nie o p a rty  o św iadczenia 
skarbow e: techniczna w ytrzym a łość  dom ów zezw ala na a- 
mortyzację. w y d a tk ó w  w  g ran icach dochodów lu d z i p ra ­
cy, założeniem  jedyn ie  a m o rtyza c ji funduszów , zużytych ' 
na rozbudowę, nie może być norm alna, k a p ita lis ty c z n a  
am ortyzacja  ,m usi ona m ieć inne założenie: nie na jw iększy  
zysk w  n a jk ró ts z y m  czasie, lecz na jm n ie jszy  zysk w  n a j­
d łuższym  czasie. Uzasadniam  to celam i, k tó re  p o w in ­
n y  przyśw iecać a k c ji k u  zapew nieniu dachu nad g ło w ą  
d la  w szys tk ich  a n ie ’ n ie k tó ry c h  ob yw a te li państwa. (,,E - 
poka “ ) .  St. Szwalbe.

Polskie sfery drzewne a prowizorium
W b re w  przew idyw an iom , -jak ie  zaznaczyły się. w  o k re ­

sie przedśw iątecznym , spraw a p ro w iz o r ju m  drzewnego p o l­
sko-n iem ieckiego nie  posunęła się naprzód . Z apo w iedz ia ­

ny na koniec ub . m iesiąca p rzy ja zd  radcy m in is te rja ln e g o  
p. S trohm ayera nie na s tąp ił, a rokow an ia  na tem a t zaw a r­
cia nowego u k ła d u  drzewnego u le g ły  dalszej zw łoce . P rzy -



tom zaś wobec b raku  w chwili obecnej kontak tu  bezpośre­
dniego między delegacjam i polską a niemiecką, k tó rej 
przewodniczy p. Herm es, mający przybyć podobno do W ar­
szawy dopiero w dniu 12 b. m., niem a w idoków  na rychłej
załatw ienie spraw y.

Należy jednak podkreślić z całym naciskiem, że cał­
kow ita odpowiedzialność za wytworzony stan  rzeczy spada 
bezwzględnie na delegację niemiecką, k tó re j postępowanie 
można uważać jedynie za system atyczną g rę  na zwłokę, 
mającą na celu opóźnienie term inu zaw arcia prowizorium  
drzewnego. A le opóźnianie zaw arcia nowego układu  w y­
tw arza sytuację., k tó re j sk u tk i ujemne odczuw ają sfery 
drzewne zarówno po obu stronach granicy, gdyż całkow i­
ta  niepewność co do w idoków rozw oju obro tu  drzewnego 
polsko niemieckiego dezorjentuje w najwyższym  stopniu 
zainteresowane w  nim czynniki obu k rajów .

Miesiące zimowe, sprzyjające eksploatacji leśnej, u- 
pływajn w Polsce pod znakiem sytuacji niewyjaśnionej, 
uniem ożliw iającej całkowicie w szelką kalkulację . Z pun­
k tu  w idzenia więc sfer gospodarczych' Polski, każdy dzień 
zw łoki w  załatw ieniu  spraw y prow izorium  drzewnego, tak' 
dalece obniża w artość jego realną, że po upływie dziesię­
ciu dni najdalej, stan ie się  ono najzupełniej bezprzedmio- 
towem i n icaktualnem .

Zgodnie z tern zapatryw aniem , podzielanem jednom yśl­
nie przez sfery drzewne Polski, R ada Naczelna Z w iązków  
Drzewnych oświadczyła ostatnio m iarodajnym  przedstaw i­
cielom rządu naszego, że gdyby z powodu dalszej zw łoki 
w rokowaniach nie doszło do podpisania nowego uk ładu  
najdalej do 15 b. m., to spraw a prow izorjum  polsko-nie­
mieckiego trac i w szelką w artość d la  polskich' sfer drzew ­
nych. k tó re  domagać się . będą zarządzeń, mających na celu 
jaknnjszybsze w yjaśnienie sytuacji.

0 konsolidacje przemysłu 
drzewnego

R ada Naczelna Zw iązków  Drzewnych w Polsce, do­
ceniając w  pełni wagę i  znaczenie eksportu  drzew a w ogól­
nym bilansie handlowym i płatniczym  Polski, w ydala w dniu 
30 listopada r. ub. odezwę do- swych członków.

Podkreślając z całym naciskiem konieczność ścisłej kon­
solidacji w szystkich zainteresowanych czynników, k tó ra  uła-

polskiem u przem ysłow i drzewnemu współzawodnictwo 
!la rynkach międzynarodowych, R ada N aczelna wzywa do 
■>;iknuj 1 iczniejszego udziału  w  projektowanym  Zjeździe prze- 
ru} -łowców, k tó ryby  m iał zamanifestować wobec społe- 
ozenstwa siłę organizacyjną i solidarność przem ysłu drzew- 

w obliczu w ielkich zadań, jak ie go czekają w  naj- 
rzszej przyszłości.

Światowy eksport cementu
pre Ekonomiczny Ligi Narodów  postanow ił prze-
Jja ’ d z l c  ankietę w  spraw ie możliwości zredukowania cła 
fakt*  ' P unktem  w yjścia dla inicjatorów  pro jek tu  jest, 
k tó rych  PrzCmys  ̂ cementowy grupuje się w  kilku  krajach  
ku wp\\ plL^u^ CJ'a znacznie przekracza zapotrzebowanie ryn- 
poważrmnętrZ'D'eg° ’ dz‘ęki czemu eksport obejmuje bardzo 
z ln -ljów C2-ĘSC produk c ii; z drugiej zaś strony  niek tóre 

. ‘i 1111 p°rtu jącyeh, nieposiadających własnego prze-
^  \  s _osuJą wysokie cla, w rezultacie czego podwyższają 

zbędnie koszta budowlane u  siebie w  k ra ju . O statnio Hisz-" 
panja z m i e n i  a w  tym  właśnie duchu ta ry fę  celną na cement. 

u  } )} n i n e   ̂ raje poszły za jej przykładem , to eksport 
A ' W i n c i  o s i o d k o w  produkcyjnych m ógłbv się poważnie 
r o z w i n ą ć .
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Raczkowski, Kemnitz i S-ka
dawn. WEIDLICH <5 BERTHOLD

BYDGOSZCZ
Telefon 265 Dworcowa 22-28 Telefon 265

WYKONUJE: Ogrzewanie centralne 
domów, fabryk, hal, mieszkań od  
2 pokoi wzwył, wodociągi, łaźnie, ła ­
zienki,urządzenia do grzania wody,kanalizacje, 
urządzenia sanitarne, instalacje pary, gazu, 

izolacje przewodów. 4499
W arsztat reperacyjny. Magazyny.

PROJEKTY I KOSZTORYSY NA ŻĄDANIE

O00®0OOOOOOOO00O0©©OOO00OOO0OOOOOOOOOOOO
Udoskonalone maszyny 

do wyrobu:

dachówki cementowej, 
pustaków betonowych, 

cembrowiny studziennej, 
rur, słupów i innych

p o l e c a  3909

Fabryka Maszyn Rzewuski i S-ka
ul. Ordynacka 7. W a r s z a w a  Telefon 28-95.
Źródło poważnych zysków dla przedsiębiorczych Jednostek.

Silniki t r ó j f a z o w e  ♦ Silniki prądu
stałego ♦ P r ą d n i c e  prądu stałego ♦

Przetworniki
dostarcza po najkorzystniejszych cenach  
I na najdogodniejszych w arunkach 111

Stocznia Gdańska, Gdańsk
względnie je j W W  składy.

B iu ra  f i lja ln e  i s k ła d y :
W a rsz a w a , Jasna 11, m. 5, tel.99-18. 
P o z n a ń , nl. Słowackiego 18, tel. 77-85.
Lwów, ul. Podleskiego 7, tel. 48-88.
Ł ó d ź , ul. Traugutta 1, tel. 41-83.
K raków , ul. Wiślna 12, tel.30-49.
L ublin , Krak. Przedmieście 56, m. 8, tel. 6-62 
R ó w n e , ul. 3-go Maja 50.

6809

Stocznia Gdańska

: ~ 55



Z rynku m ateriałów  budowlanych, 
metali i wyrobów  metalowych.

M A T E R JA Ł Y  B U D O W L A N E .

P o z n a ń , 10. 1. F irm a  G u s taw  G la e tz n e r ,  C e n tra la  m a te r ia łó w  b u ­
d o w la n y c h  i d a c h ó w e k , n o tu je  n a s tę p u ją c e  c e n y :  C e g ły  m u ra rsk ie  
„ iłów ik i" z a  ty s ią c  s z tu k  70,00 z ł, lo co  c e g ie ln ią ;  c e g ły  m u ra rsk ie  
t-onów ki z a  ty s ią c  s z tu k  75— 85 z ł, lo c o  c e g ie ln ia ;  d a ch ó w k i z a  t y ­
s iąc  s z tu k  150,—  z t lo c o  c e g ie ln ia ;  w ap n o  b u d o w la n e  za  100 kg . 3,80 
d la  o d s p rz e d a w c ó w , a  4,00, d la  k o n s u m e n tó w  lo c o  W a p ien n a  lub 
P ie c h c in ;  c e m e n t p o r tla n d z k i za  100 k g . 7.25 z ł, lo c o  c em en to w n ia  
w y łą c z n ie  o p a k o w an ia , o so b n o  za  b e c z k ę  3,40 zł, za  w o re k  p ap ie ro w y  
0,55 z ł. W s z y s tk ie  n a s tę p n e  c e n y  ro z u m ie ją  s ię  lo co  sk ła d n ic a  w  P o ­
z n an iu : C em eh t p o r tla n d z k i z a  b e c z k ę  180 k g . 22,00 z ł;  z a  b eczk ę , 
200 k g . 24.00 z ł ;  z a  w o re k  50 kg . 6.75 z ł ;  w a p n o  b u d o w la n e  za  51- 
kg . 2,60 z ł;  w ap n o  h y d ra u lic z n e  z a  b e c z k ę  150 k g . 12,00 z ł;  p ap ę  d a ­
c h o w ą  m . k w . n r .  8 0 —  1,10 z ł ;  tir . 100 —  0,90 z ł ;  n r . 125 —  0,75 z ł;  nr. 
150 —  0,65, n r . 200 —  0,50 z ł;  p a p a  iz o la c y jn a  z a  m e tr  k w a d ra to w y  
3,00 z ł ;  z a  p rz y k ro je n ie  p o d łu g  m ia ry  10 p ro c . z w y ż k i;  sm o ła  de ­
s ty lo w a n a  za  100 kg . b r u t to  za  netto- 35,00 z ł ;  lep n ik  z a  100 k g . b ru tto  
z a  n e tto  34,—  z ł ;  tr z c in a  su fito w a  w  w a łk a c h  po  20 O k w . m . z d ru ­
te m  c y n k o w a n y m  za  w a łe k  4,50 z ł;  z d ru te m  ż a rz o n y m  4,20 z ł ;  p rz y  
d o s ta w a c h  c a ło w a g o n o w y c h  c e n y  o d p o w ie d n io  zn iżo n e .

T E N D E N C JE  Ś W IA T O W Y C H  R Y N K Ó W  S U R O W C O W Y C H .

T e n d e n c ją  ś w ia to w y c h  ry n k ó w  w  d ru g ie j p o ło w ie  g ru d n ia  r. ub. 
■była sp o k o jn a  i u m ia rk o w a n a . R y n k i s u ro w c ó w  m in e ra ln y c h  n ie  do­
z n a ły  p rz e w id y w a n e j  od k ilk u  m ie s ięc y  z w y ż k i cen . R ó w n ież  su ro w c e  
ro ś lin n e  p o  o s ta te c z n e m  z lik w id o w a n iu  z b io ró w  w e s z ły  w  n o rm a ln e  
ło ż y sk o  ro z w o ju  c e n . O  p o s z c z e g ó ln y c h  a r ty k u ła c h  m o żn a  z a n o to ­
w ać  co  n a s tę p u je :

W ę g ie l. M ię d z y n a ro d o w e  ry n k i w ę g lo w e  w  d a lsz y m  c iąg u  lek k o  
o ż y w io n e . P o ło ż e n ie  ry n k u  a n g ie lsk ie g o  n ie c o  le p s z e , ,  a cz k o lw ie k  
poz io m  z a m ó w ień  w  w ię k sz o ś c i k o p a lń  je s t  c ią g le  n ie d o s ta te c z n y . 
W e  F ra n c ji  s ta le  w z ra s ta ją c e  z a p o trz e b o w a n ie  dob-ize z a t ru d n io ­
n eg o  p rz e m y s łu  m a k o r z y s tn y  w p ły w  na  s y tu a c ję  ry n k u  w ę g lo w e g o . 
R y n ek  b e lg ijs k i —  b e z  z m ia n y . W  N iem cze ch  k o n su m c ja  na  ry n k u  
w e w n ę tr z n y m  c ią g le  n ie d o s ta te c z n a . W alk a  k o n k u re n c y jn a  na  w e ­
w n ę trz n y m  i z a g ra n ic z n y m  ry n k u  z a o s tr z y ła  się.

Ż e la zo . M ię d z y n a ro d o w e  ry n k i ż e la z a  t r w a ją  w  n a s tr o ju  n ie ­
p e w n y m . R y n e k  b e lg ijsk i ra c z e j  o s ła b io n y . W  r e z u l ta c ie  z m n ie jszo ­
n e g o  p o p y tu  c e n y  p o w o li c o fa ją  s ię . A n g ie lsk i r y n e k  su ró w k i n ie ­
zm ien n ie  s p o k o jn y . J e d n a k  c e n y  się  u trw a li ły ,  d z ięk i lic zn y m  z a m ó ­
w ien io m  s to c z n i o k rę to w y c h  w  c z a s a c h  o s ta tn ic h , co  w p ły n ę ło  ko ­
rz y s tn ie  n a  n a s tr ó j  ry n k u . L o k a u t w  o k rę g u  re ń s k o -w e s tfa ls k im  sp o ­
w o d o w a ł sp a d e k  p ro d u k c j i  su ró w k i w  N iem c zec h  do 267 000 to n  w  li­
s to p a d z ie  w  s to su n k u  do 1 015 000 to n  w  p a ź d z ie rn ik u  r. ub . P r z e ­
w id y w a n e  s iln e  o ż y w ie n ie  ry n k ó w  niem iecki, h p o  p o d ję c iu  p ra c y  w  
p ó łn o c n o -z a c h o d n ie j c z ę ś c i  N iem iec  n ie  s p ra w d z iło  się .

C y n k . N a k o n fe re n c ji b ru k s e lsk ie j  p o s ta n o w io n o  p rz e d łu ż y ć  k a r te l  
e u ro p e jsk i  do 30 c z e r w c a  1929 r. i o g ra n ic z y ć  p ro d u k c ję  o 7 p ro c . 
Z a m e ry k a ń sk im i p ro d u c e n ta m i o s iąg n ię to  p o ro z u m ie n ie . R e z u l ta ty  
k o n fe re n c ji o d b iły  się  b e z p o ś re d n io  na  ry n k a c h  w  Z u ry ch u , k tó re  n o ­
to w a ły  w  d a lsz y m  c ią g u  zn iżk o w o .

M E T A L E  I W Y R O B Y  M E T A L O W E .

W a rs z a w a , 9. 1. D om  H a n d lo w y  A. G e p p n e r , G rz y b o w s k a  27 
w W a rs z a w ie  n o tu je  n a s tę p u ją c e  c e n y  z a  1 k g .:  c y n a  B an k a  w  
b lo k a c h  z l. 12, o łó w  h u tn ic z y  z ł. 1,15, c y n k  h u tn ic z y  z ł. 1.35, a n ty m o n  
z ł. 2,40, a lum in ium  z ł. 4,50, b la c h a  c y n k o w a  c e n a  z a s a d n ic z a  zl. 1,68, 
b la c h a  m o s ię żn a  z ł. 3,60— 4,50, b la c h a  m ie d z ian a  z ł- 4,40.

K a to w ic e , 9. 1. S u ró w k a  o d le w n ic za  H u ty  P o k o ju  N r. 1 (F riede-ns- 
h iitte  P . G. S .) , o ra z  G ó rn o ś lą sk ic h  Z je d n o c z o n y ch  H u t K ró le w sk ie j 
i L a u r y . .— - r e p r e z e n ta c ja  T o w a rz y s tw a  .dla S p rz e d a ż y  S u ró w k i Ż e ­
la z n e j, S p . z o g r. odp . w  W a rs z a w ie , S ie n n a  11, c e n a  za  to n ę  210 z!.,
loco  s ta c ja  w y s y ła ją c a .

K a to w ic e , 9. 1. G en y  od  d łu ż sz e g o  c za su  n ie  z w y ż k o w a ły  i w y ­
n o s z ą  lo c o  o d le w n ia  za  1 k g . :  m ied ź  (ipręty  lub  tu le je )  3,10— 3,30, 
b ro n z  ( p r ę ty  lub  tu le je )  3,40— 3,60, o d le w y  b ro n z o w "  3,80— 4, b ro n z  
fo s fo ro w y  (p r ę ty  lub tu le je ) 4— 4,20, o d le w y  z  b ro n z u  fo s fo ro w e g o  
4,40— 4,60, -broriz m a n g a n o w y  touty o w ie lk ie j w y trz y m a ło ś c i  4,90— 5,20, 
n a jle p sz y  b ro n z  k u ty  d ia m e n to w y  o w y trz y m a ło ś c i  do 100 kg 15,10, 
m ie d ź  k u ta  o k rą g ła  g ru b o ś c i p o n ad  20 m m . fr . szw . 3,40, m ied ź  p ła sk a  
g ru b o ś c i p o n a d  20 m m . —  fr. s zw . 4 ,10; z a  c ie ń sz e  w y m ia ry  d o ch o d z i 
d o p ła ta . S y tu a c ja  w  o d le w n ic tw ie  m e ta lo w e m  je s t  u o b ra , je d n a k  
p ła tn o ś ć  w  h a n d lu  je s t  b a rd z o  u tru d n io n a , a lb o w ie m , o ile  o d b io rc y  
b e z p o ś re d n i -płacą n ieź le , to  h a n d e l b a rd z o  z w le k a  z -regu lac ją , k r y ­
ją c  p rz y te m  ra c h u n k i w y łą c z n ie  w e k slam i.

W a rs z a w a , 9. 1. „ E Iib o r“  i S -k a  A kc.. H a n d lo w o -P rz e m y s ło w a  
Ł . J .  B o rk o w sk i , W a r s z a w a ,  M az o w ie c k a  11, n o tu je  n a s tę p u ją c e  c e n y  
lo co  .sk ład  (w  z ł. z a  1 k g .) : C y n a  B an c a  14,80, a lu m in ju m  5,10, o łó w  
1,40, b la c h a  c y n k o w a  1,70, b la c h a  o c y n o w a n a  1,20, b la c h a  d a c h o w a  
ż e la z n a  0,99, ż e la z n a  0,47, -belki 0,52, hu fn a le  31 za  sk rz y n ię ,  c e m en t 
20,50, z a  b e c z k ę , c e g ła  o g n io trw a ła  0,22 za  1 s z tu k ę , k a rb id  68,00 za 
100 tog. W ęg ie l g ó rn o ś lą s k i g ru b y  i k o s tk a  z ł. 44,00 za  to n ę .

W a r s z a w a ,  9. 1. F irm a  C h . G riin  i  S y n o w ie  w  W a rs z a w ie ,  N a­
le w k i n r . 11, n o tu je  z a  1 kg . n a s tę p u ją c e  c n y  z a s a d n ic z e  w  z ło ty c h :  
b la c h a  m ie d z ian a  4,40, b la c h a  m o s ię żn a  3,70, b la c h a  a lum injo-w a 6,75, 
p r ę ty  m o s ię żn e  3,60, p rę ty  m ie d z ian e  4,70, c e n y  o r ie n ta c y jn e :  c y n a  
B an k a  lub  S t r a i t s  11,75, a n ty m o n  2,35, o łó w  h u tn ic z y  1,15.

B e r lin , 9. 1. M e ta le  ur.Z. C e n y  w  R M . ®a 100 k g . M iedź e le k tro ­
l ity c z n a , d o s ta w a  cif H am b u rg , B re m a  .Tub R o tte rd a m  159, o ry g in a ln e  
a lu m in ju m  h u tn ic z e  98— 99 p ro c . w  bl-okach 190, d to  w  s z ta b a c h  w a l ­
c o w a n y c h  i c ią g n io n y c h  194, n ik ie l c z y s ty  98—-99 p ro c .  350, a n ty m o n  
T egulus 82— 85, s re b ro  w  s z ta b a c h  c a . 900 z a  kg . 78— 79%  z a  kg., 
z ło to  w o-Inyeh obr-o tach  2,80— 2,82 z a  g-ram, p la ty n a  w  w o ln y c h  
o b ro ta c h  9*A—11 ' z a  g ra m .

Z p rz e m y s łu  e m a lio w a n e g o . O d  d łu ż sz e g o  już  cza su  fa b ry k i em alji 
b la sz a n e j k o n k u ru ją  w z a je m n ie  n a  ry n k u  w e w n ę tr z n y m , to  te ż  c en y  
z a g ra n ic z n e  s ą  le p sz e  od  w e w n ę tr z n y c h  i fa b ry k i p ra c u ją  p rz e w a ż n ie  
n a  e k sp o r t .

D R Z E W O .
B y d g o sz c z , 9. 1. M ies ię c zn y  w y k a z  w  zł p rz e c ię tn y c h  cen  d re w n a  

n a  pn iu  (w  g ru d n iu ) i lo co  w a g o n  o ra z  k o s z tó w  w yróhk-i t ra n s p o r tu  
i z a ła d o w a n ia  w  p rz e c ię tn e j  o d le g ło ś c i  7 k im . o-d s-t. k o l. D y r .  L a só w  
P a ń s tw ,  w  B ydgos-zczy . Za m e tr  s z e ść , b u d u lc a  s o sn o w e g o  na pniu 
58, lo co  w a g o n  67, p rz e c ię tn y  k o s z t  w yróbk-i 1,70, t r a n s p o r tu  5,80, 
z a ła d o w a n ia  1,50 za  1 m .3. K o p a ln ia k ó w  so sn . na  pn iu  23,30, loco  w a ­
g o n  31, w y ró b k a  2, t r a n s p o r t  4,50, z a ła d o w a n ie  1,20 z a  m 3, szc z ap  
sosn . na  p n iu  10,80, looc  w a g o n  17. w y ró b k a  2,00, t r a n p o r t  3,50, 
z a ła d o w a n ie  0,70.

Z L O T Y  W  D N IU  9 ST Y CZ N IA  1929 R v
G d a ń sk  p rz e k a z  57,74— 57,89, g o tó w k a  57,77— 57,91, Berli-n p rz e ­

k az  na  W a rs z a w ę  47,05— 47,25, p rz e k a z  n a  -K atow ice 47,025— 47,225, 
-p rzekaz na  P o z n a ń  47,025—47,225 , g o tó w k a  g ru b e  46,875— 47,275, 

1 Z u ry c h  p rz e k a z  58,20, R y g a  p rz e k a z  58,75, B u d a p e s z t g o tó w k a  64,10 
do 64,40, P r a g a  .p rzek az  377,875, M ed io lan  p rz e k a z  214,50, W ied eń
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p rz e k a z  79,50— 79,84.

„SAM fV  SPÓŁKA AKCYIHA
MUNITERMANN

'  IU U II ll l ll l l l l l l l l l l l l lU l l l l l l l l l l l l im u U lU U I l l l l l t im W H ł! l ! l l l t lU l l l l ! l l l l i i ! i l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l lU ii ! l i< l i l i ; i

K A T O W I C E
T el. 11 i 577 Adr. te l. SAM 
O d lew n ia  ż e la z a  1 b ro n z u  
F a b ry k a  m aezy n  I a rm a tu r

C ięłk ie arm atury dla
przewodów parowych, wod­
nych, gazowych, naftowych 
i to :  zasuwy I zawory, że­
lazne i s talowe. Kurki, garnki 
kondenz., hydranty pod- i  
nadziemne, s tudn ie  uliczne 
i hydrantowe, stojaki i t .  d. 
Przybory kanalizacyjne i wo­
dociągowe: uch wytki, aparaty  
na wiertnicze, kształtk i I t .  d.
Bronzy fo sfo ro w e

1 specjalne w odlewach 
każdego r o d z a ju ..............

Bronzy k u te
w sztabach o wytrzymał»- 
iciach aż do 100 kg7mm2 

Reprezentacja na Wielkopolskę i Pom orze:
Uliad. Jezierski, Poznań, Słowackiego 38. Tel. 69-47

5212 na Kongresówkę:
Paw eł Jasiński, W arszaw a, fcórawia 9. Tel. 191-71

W y s t a w i a m y  na Pow szechnej W ystawie 
Krajowej w Poznaniu w r. 1929.
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Zapytania w sprawie krajów, źródeł dostawczych
P o śred n ic tw a  m iędzy Jedną a d rugą s tro n ą  podejm ujem y bezin teresow nie . Jedyn ie  na 

k o sz ty  u trzym an ia  specjalnego b iu -a dla ty c h  s - ra w  i pok ry c ia  oardzo licznej cod dennej ko- 
resp o d iu c ii na leży  zap łac ić  za każde ogłoszone zapy tan ie  2.— zł., k tó re  t s  zapy tan ie  bedzie 
n astępn ie  og łaszane aż do w blynięcia  o fe rty . F irm y  zaś, zg ła sza jące  się t a  zap y tan ia , w p ła - ' 
cają  na każde zapy tan ie  1.— zł F irm y  zagran iczne  p łacą  za  każd ą  inform ację 2 fr. szw ajc., 
z N iem iec 2.— RM. — F irm y, m ogące d a s ta rc z y ć  J ‘k iekolw iek ob iek ty  zgłoszone do naszego 
działu 'rfo rm acy jn eg o , zechcą  iaknajw ięcej z teg o  działu k o rzy stać , gdyż m am y liczne 
p o tw ierdzen ia , że przez  nasz dział in form acyjny dosz ły  już do sku tku  nieiedne pow ażne transakcje . 
Zaznaczamy jeszcze jaknajwyraźniej, że odpowiedzi dajemy jak 1 zapytania przyjm u­
jemy jedynie od stałych abonentów pisma.

UPRASZA SIĘ O PODANIE AD RESU:

Nr. 4333. firm y, dostarczającej młotki m agne­
tyczne wagi od 100—200 gram ów .

Nr. 4334. firmy, dostarczającej łaźnie (parnie) 
pokojowe w form ie szafek, w k tó rych  się siedząco 
nagrzew a; źródłem  ciepła w  nich jest spirytus tak 
zw. K rutzterm albad.

Nr. 4356. fabryki, w yrabiającej korki koronne 
do butelek (Kronenkorken).

Nr. 4357. zastępcy  na Polskę opon i dętek m arki 
„Dunlop“, „M ichelin" i „Pirelli“.

Nr. 4361. firm y, dostarczającej pastę  do s re ­
brzenia na zimno przez nacieranie metalu cynkow e­
go i cynow ego.

Nr. 4386a. firmy, dostarczającej blachy emalio­
wane dla celów piekarskich i cukierniczych.

Nr. 4388. fabryki, w yrabiającej żelazno-lane nie­
cki do m ieszania m ięsa; w ew nątrz  em aliow ane lub 
szlifowane z pow łoką ochronną przeciw  rdzy  (bez 
Podstaw y).

Nr. 4389. fabryki, w yrabiającej niecki drew niane 
i m iednice żłobione.

Nr. 4390. fabryki, w yrabiającej niecki drew nia- 
ne gięte.

Nr. 4391. fabryki, w yrabiającej niecki em aljow a- 
ne i ocynow ane.

Nr. 4401. fabryki krajow ej, dostarczającej gla- 
2urc na kafle.

Nr. 4410. firm. dostarczających patentow ych 
spinaczy śrubkow ych oraz innych dla potrzeb bie- 
hżniarstw a.

Nr. 4417. firm y, dostarczającej m aszyny do fa- 
rykacji spinaczy biurow ych.

Nr. 4428. firm y, w yrabiającej pompy studzien­
ne do ręcznego zapędu.

Nr. 4447. fabryki, w yrabiającej łyżw y.

i ^ r‘ ,445J* firm y, w yrabiającej sam ochody dzie- 
c ęce, rów nież takie, k tóre m ożna deptać nogami i 
samoc lod się posuwa, z sygnałem  etc.

Nr. 4452. firm y, dostarczającej gram ofony i p ły ­
ty gram ofonowe (w W arszaw ie  lub w W ilnie). .

Nr. 4454. fabryki w yrobów  alpakow ych oraz
galw anizow anych,.

Nr. 4455. firmy, k tóra w yrabia gniotowniki do 
m akuchów (rozkruszacze).

Nr. 4474. firm y krajow ej, w yrabiającej w ie rta r­
ki kołodziejskie do piastów  (Nabenbohrmasch.).

Nr. 4479. fabryki, k tóra poza kartelem  w yrabia 
rad ja to ry  dw usłupkow e wzgl. v .' osłupkowe dla 
ogrzew ań w odnych i parow ych.

Nr. 4481. firmy, w yrabiającej lane pałki do spa­
wania.

Nr. 4482. fabryki, dostarczającej m aszynow e 
urządzenia do fabrykow ania brykietów .

Nr. 4483. fabryki, w yrabiającej tarcze zegarow e 
(Zifferblatt) do hektarom ierzy.

Nr. 4484. Mam zapotrzebow anie na znaczne ilo­
ści ru r m osiężnych o następujących w ym iarach: 
1) średnia w ew nętrzna 3“, 3T/4“, 4“, 4.5“, 2) Grubość 
ścian 4—5 m m, 3) Długość 1.50 m.

Nr. 4485. firm, dostarczających ru ry  parow e 
(nahtlose Siederóhre), 76 min, 3%  mm grub., a 5 mtr. 
długie.

Nr. 4487. fabryki, w ytw arzającej m aszyny bla­
charskie a mianowicie t. zw. „W ulstm aschinen“ ewtl. 
ich hurtow nika.

Nr. 4491. fabryki, w yrabiającej w ypukłe szkła 
do akum ulatorów .

Nr. 4492. firmy, dostarczaj, drut stalow y lany.
Nr. 4493. firm y, dostarczającej szczotki stalowe.
Nr. 4497. źródła lub w ytw órni w kraju lub za­

granicą blachy mosiężnej, aljażow ej (Delta) lub mie­
dzianej, grubości 0,1 do 0,3 mm rozm iarów  nie niżej 
750X1050 mm.

Nr. 4499. w szystkich w ytw órni w Polsce w y­
tw arzających  ekshaustery  oraz w enty latory .

Nr. 4501. firm na okucia budowlane.
Nr. 4503. krajow ej fabryki, dostarczającej klu­

cze do zam ków  do szaf i szuflad.
Nr. 4504. reprezen tan ta  firm y Radius Schw ede 

i w ytw órni łapek m osiężnych do karniszy względnie 
zastępcy  na takow e.

Nr. 4512. fabryki, w yrabiającej wagi decym alne 
dla rolników.
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.  PRZETARGI ♦ SUBMIS3E *  LICYTACJE ♦
DOSTAWA KASET ŻELAZNYCH.

Szefostwo Intendentury K. O. P. odda w  drodze nieograniczo­
nego przetargu dostawę 18 kaset żelaznych wymiairów 80X55X60 cm. 
z blachy 4 mm. z podwójnemi kluczami, gtó-wnym i  kontrolnym , iz 
podwójnem dnem do prześntbowania, matowanych na dąb i* 128 szt. 
kaset żelaznych wym. 62X40X45 cm. z blachy 4 mm. z j»odwóinemi 
kluczami, głównym i .kontrolnym, z podwójnem dnem do przyśru­
bowania, matowanych na dąb.

Termin dostawy do 25 marca 1929 roku.
O ferty sporządzone na przepisanych wzorach w  zapieczętowanych 

i zalakowanych kopertach z napisem: „O ferta  na dostawę kaset że­
laznych" składać należy w Kancelarii Dowództwa Korpusu Ochrony 
Pogranicza, w  Warszawie, ul. Nowy Świat 69 do dnia 24 stycznia 
1929 r., godz. 10.

ROZPRAWA OFERTOWA NA URZĄDZENIA I  WYPOSAŻENIA KA­
MIENIOŁOMU BAZALTOWEGO.

Ministerstwo Robót Publicznych (w Warszawie, ul. Kredytowa 9, 
Departament Drogowy) rozpisuje niniejszem w dniu 28-go styczBia 
1929 r. •  godz. 11 przed n»łudniem pisemną r»zprawę ♦ fe rt*w ą  na 
urządzenie i  wyposażenie kamieniołomu bazaltowego w Janowej Do­
linie (pow. Kostopolski, woj. W ołyńskie), położonego przy bocznicy 
kolejowej normalnotorowej w  odległości 18 km. od st. Kostopel, a mia­
nowicie:

1. Na dostawę siln ików i  maszyn elektrycznych do. centrali
A) 3 wysokoprężnych silników spalinowych bezsprężakowych 

ogólnej mocy 600 KM., z któ rych  jeden ma być o*m ocy 300, jeden 
200 i jeden 100 koni p rzy 300 obrotach na minutę;

B) 3 generatorów prądu trójfazowego o mocy, odpowiadającej 
silnikom, wymienionym w  poz. z 1 wzbudnicą i 1 lub 2 regulatorami 
do każdego generatora;

C) 1 rozdzielni;
D) 12 siln ików elektrycznych (w przyhliżeniu o mocy KM 10, 

25, 60, 75, 110);
E) 1 silnika synchronicznego do wyrównywania Cosfi (w yró- 

wnywacz).
2. Na budynki fabryczne, związane z instalacją,' oraz na urządze­

nia maszynowe do wydobycia, przeróbki, transportowania wewnętrzne­
go i załadowania do wagonów produkcji wymienionego kamienio­
łomu w  ilości 200 000 ton rocznie, licząc 200 ośmiogodzinnych dni 
roboczych w  roku i  segregowanie produkcji w sposób następujący;

kostk i o różnych wymiarach 20 proc., t.  j. 40 000 ton,
tłucznia drogowego 40— 50 proc., tj. 80— 100 000 ton,
grysiku 40— 40 proc., tj. 80—60 000 ton, oraz instalację tychże 

urządzeń w kamieniołomie, ale bez napędu.
O ferty należy wnosić w zapieczętowanych kopertach z napisem: 

„O ferta  do przetargu na urządzenie i  wyposażenie kamieniołomu w 
Janowej Dolinie w  dniu 28 stycznia 1929 r. odbyć się mającego".

Zastrzega się dowolny wybór o ferty lub jej części, względnie unie­
ważnienie przetargu bez podania powodów.

Otwarcie ofert nastąpi o godzinie 11 rano w dniu 28 stycznia 
1929 r.

PRZETARG.

Dyrekcja Kolei Państwowych w  Katowicach zwraca uwagę na 
mający się odbyć -w dniu 18 stycznia 1929 r. przetarg publiczny na 
dostawę klocków hamulcowych dla parowozów i wagonów.

Szczegóły przetargu ogłoszono w  „M onitorze Polskim " nr. 296, 
z dnia 24 grudnia i w „Epoce" nr. 353, z dnia 22 grudnia 1928 r.

Dyrekcja Kolei Państwowych w Katowicach.

DOSTAWA KLOCKÓW HAMULCOWYCH.
Dyrekcja Kolei Państwowych w  Katowicach ogłasza przetarg 

publiczny na półroczną dostawę klocków hamulcowych dla parowo­
zów i wagonów (różnych typów) według warunków technicznych, 
obowiązujących na P. K. P. w  ilości około 655 000 kg.

O ferty należy składać do dnia 18 stycznia 1929 r. godz. 11 w 
podwójnej, zapieczętowanej i  zalakowanej kopercie, z napisem „O ferta 
na dostawę klocków hamulcowych na dzień 18. 1. 1929 r.“

Otwarcie ofert nastąpi togoż dnia o godz. 12-ej w pokoju nr 311 
D. K. P. Katowice.

DOSTAWA TŁUCZNIA I  ŻWIRU.
(Patrz „T yg . D ostaw", nr 36, obwp.. 737.)

Ogłoszony przetarg przez Dyrekcję KoJei Państwowych w  Gdań­
sku na dostawę 55 000 ton tłucznia ’i 50 000 m.3 żw iru  sianego, na 
dzień 4. 1. 1929 r. odbędzie się dnia 18. 1. 1929 r.

Sprzedaż
SPRZEDAŻ DREWNA UŻYTKOWEGO.
1953,20 m.3 drewna użytkowego sosnowego,

898,10 m. drewna użytkowego jodłowego, 64,83 m. dębiny 
użytkowej i 91,38 m.3 kopalniaków sosnowych z Nadleśnictwa 
Suchedniów odbędzie się dnia 24 stycznia 1929-roku, o godzinie 12-ej 
w południe, w  lokalu D yrekc ji Lasów Państw ow ych. w Radomiu, 
p rzy  ulicy Lubelskiej 53.

Drewno położone na zrębach, odległych od stacji kol. Suchedn'ó\» 
od 5 do 9 kim .

Informacyj udziela Dyrekcja L. P. w Radomiu, oraz Nadleśnictwo 
Suchedniów.

OGŁOSZENIE PRZETARGU.
Dyrekcja Lasów Państwowych w  B iałow ieży niniejszem ogłasza 

licytację na dzierżawę 2-trakowego tartaku, położonego na te ry to ­
rium Nadleśnictwa Rudzkiego', p rzy  stacji Porzeżyn lin ji kolejowej 
Brześć n. B. — Kowel.

Opis urządzenia, oraz warunki przetargu i  dzierżawy są do obej­
rzenia w  D yrekcji L. P. w  B ia łow ieży i  urzędzie Nadleśnictwa Rudz­
kiego w  godzinach urzędowych i na życzenie mogą być przesłane 
pocztą.

Dla obejrzenia tartaku (przedmiotu dzierżawy) należy się zgła­
szać do Nadleśnictwa Rudzkiego, odległego o \'A  khn. od st. Porzeżyn.

Przetarg odbędzie się 22 stycznia 1929 r. w  D yrekcji Lasów Pań­
stwowych w B iałow ieży o godzinie 12-ej.

Dyrekcja Lasów Państwowych w Białowieży.

KOMPRESOR
k J na 3000 m3.
sprzeda

Państwowa Kopalnia W g a  w Brzmczath
(koło Oświęcimia).

Kompresor składa się: a) z leżącej sprzę­
żonej maszyny parowej o ■®r cylindr. 
385/675, skoku 800 mm, obrotach 85— 115 
i mocy 330—375 KM, dla ciśnienia pary 
9— 12 atm., z kondensacją Wtryskową; 
b) z kompresora syst. Koster, leżącego, 
dwustopniowego, o •0r 650/400, o wydajno­
ści 2500-3400 m3 powietrza ssanego/godz. 
i kompresji 7 atm., z filtrem  s. Molier.

Całość fabrykatu firm y Brand Lhuillier, 
Brno. Waga około 40.000 kg. Znajduje się 
w  Brzeszczach w stanie zupełnie zdatnym 
do pracy. Zostaje sprzedany z powodu
zastąpienia go kompresorem większym.

6960
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Sprzedaż, dzierżawy, personel, zastępstwa

j Silnik ropowy „PERKUN“ 25
z powodu budowy nowego silnika DieseTa 60 KM. sprze­
dam natychm iast za 2.800 zł. Obejrzeć można póki 
jeszcze w m c h u  (6969

WILLI KIRCHHOFF, inżynier cywilny 
Bydgoszcz, Aleje Mickiewicza 12.

Motory elektryczne
na każde napię- 

6887
od ‘I, do 200 P. S. nowe i używane 
cie, ma tanio do oddania
A D O L F  S U C H O L D ,  Biuro inż., G dańsk ,  

Brabank 2 2 . T elefon  2 6 6 2 7 .

1 używana w dobrym stanie

jednosłupowa strugarka
fabr.: Billeter & Klunz, z napędem stopniowym,

2 suporty z belką poprzeczną
i bocznym suportem.

Długość strugania 4000 mm
W ysokość 1000 mm
Szerokość 1400 mm
W aga ok. 22.000 kg.

u i= .^ apy*;an*a uprasza sie kierować 
HEINRICH SONNENBERG, Act. Ges. BERLIN Neukolln, 
tvollmsche Aliee a. d. Briiche. Tel. F2 Neukolln 6756. 

Zastępcy na Polskę:
1NDUSTRIE-LLOYD, Sp. Akc., KATOWICE.

Rynek 11. Tel. 12-38. 6953

Poszukuję

gryzarkę i heblarkę
L5 mtr. możliwie używana, lecz dobrze utrzym aną. q  

M. MATUSZEWSKI — POZNAŃ, Św. Marcin 27. |

L o k o m o b i l a
t o r > 5 atm- za 2200 zł na sprzedaż.'Zgł. pod 

nr. 6729 do adm. „Rynku Metalowego i Maszynowego1'

Dynamomaszyna
w dobrym  stanie, 25 K. W., 440 v„ 57 amp., 4 biegunowa 
na sprzedaż. Tamże M O T O R  440 v., 84 amp., 1520 obr., 

oo.i K. W., 45 K. M., mało używany na sprzedaż
P ie rw jz e  P olsk ie  T o w .  Kąpieli Morskich

GDYNIA - Kamienna Góra. 6722

I
>

Kocioł parowy
f a n i ^ d o  s S d a ^ i a 1" ’ ? a tm '’ W najlepSZ ym  s t * " i e '

Biuro techniczne Inż. LATUSSEK 
K a t o w i c e , Rynek 8

6725
i
i

WARSZTAT BLACHARSKI
w mieście 5000 mieszkańców, wyższe szkoły, dobra okolica, jedyny 
w miejscu, zw szelkiem i narzędziam i — szybko decydującem u na sprzedaż.
6967 Zgłoszenia przyjm uje

Fil. JANKOWSKI. P oznań
Czerwonak, Nawa Fabryka.

x., i!

Komplet maszyn kołodziejskich
do masowej fabrykacji kół w raz z tłocznią wodną do 
zaciskania obręczy na kołach na zimno, wiertarki ścien­
ne, wytaczarka, używane do sprzedania.
TOW. AKC. ZAKŁ. MECH. BORMANN, SZWFDE i S-ka 

Warszawa, ul. S rebrna nr. 16. (6958

IOKOMOBIIA LANZA
fia kołach, używana, 35 K. M. w B y d g o s z c z y ,  kompl. wyreparowana 
korzystnie na sprzedaż. 6731

JH* G O L L N I K . S e r o c k  P o m o r s k i .
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Do sprzedania
ZBIORNIKI, WENTYLATORY, SILNIKI, 
D Ź W I G A R Y ,  T U R B I N Y ,  KOTŁY, 
TRANSMISJE, RURY, WENTYLE, ZA­
SUW Y, BRZECZKI, C E N T R Y F U G I ,  
GRZEJNIKI, LOKOMOTYWY PAROWE 

o raz  INNE URZĄDZENIA
Bałtyckiej Rafinerji Cukru

Oddz. „Ausbau“ 
GDANSK-Neufahrwasser. 6959

0000000000000000000000000000000000000000

Do sprzedania .okazyjnie

i! Używane tokarki do żelaza
2000X340X220 mm, 800 kg. Zł. 1.550.— 
1300X520X 340 mm, 1100 kgi Zł. 2.000.—
3665 X470 X300 mim, 1300 kg. Zł. 1.000.—
Czoł. 800X700 mm, 700 kg. Zł. 700.—

i ;  Używana dłuciarka ekscen tryczna
skok 250. wyładowanie 600, waga 1100 kg. Zt. 1.000.— 
loco Kraków. 6955

Biuro Techniczno-Handlowe
W . L. KAWAŁEK, KRAKÓW

G ertrudy 5. Tel. 4307.
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RYFLARKE
do ryflowania walców sprzedam y korzystnie

CENTRALA PŁUGÓW PAROWYCH T. z o. p.,
Fabryka m aszyn 6616

POZNAŃ, ul. św . W aw rzyńca 36.
0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 1
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Sprzedam lub wydzierżawię
F a b r y k ę  M a s s y n  R o lo ic z y c h  w pełnym biegu. Do 
tego należy dom frontowy z 3-ma składami i mieszkaniami. 
Dom w podwórzu z piekarnią i 4 pokojowe mieszkanie. 
Wielkie podwórze, szopy, ogród i t. d., z powodu stosunków 
familijnych bardzo korzystnie do nabycia. Oferty do adm. g  

„Rynku Metalowego i Maszynowego ‘ pod nr. 6957 §
tjGOOGOOOOOGKDGXOGOGGOGOOOGOQGGGGOOOGOGGOOej

s b b s

doświadczony w  ogólnej budowie maszyn i w  naprawach, 
potrzebny na stanów, kierownicze'do poważnej fah iyk i.

Tamże znajdą posadę:

pomocnik kotlarski i kowalski |
z kwalifikacjam i na majstra oraz traser.

Zgłoszenia ty lko  pierwszorzędnych sil należy skła­
dać do „Rynku Metalowego i Maszyn.“  pod nr. 6968.
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do przeciągania drutu oraz fachowiec do obsługi maszyn do 
w yrobu łańcuchów patentowych (V ictor) z dłuższą praktyką 
poszukiwani. — Zgłoszenia z podaniem curriculum vitae oraz 
odpisów świadectw i żądanych warunków nadsyłać pod adres.: 
PIERW SZA MAŁOPOLSKA FABRYKA ŁAŃCUCHÓW I W Y ­
ROBÓW  KUTYCH, S-ka z ogr. odp. w  Stanisławowie. (6956

Przedstawicielstwa
techniczne poważnych fabryk przyjm ie inżyn ier-e lektryk 
z siedzibą w  Poznaniu, posiadający w nieruchomościach 
cirka 200 000 zł. O ferty do „PAR “ , POZNAŃ, ALEJE 
MARCINKOWSKIEGO 11 pod nr. 53,9. 6139

I  I K U P N A  I I
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I Tokarnie i
■© używane w dobrym stanie: 3 szt. lh> mtr. długości, ©
O i  szt. 2 'A m tr. długości, ostatnia w  wykonaniu nowo- O 
q  czesnem, poszukiwane. — Zaofiarowania do ^adminis-ir. q  
G „R ynku Metalów, i Maszynowego" pod „A . Z.“  nr. 6972. o

P rzy zakupach prosimy powoływać się na
„RYNEK METALOWY I MASZYNOWY**

Szyny kolejki polnej
(t. zw. 7 kg. szyny na mtr.), 65 mm. prof, lub wyżej, w  
dowolnych długościach, w używanym, lecz dobrym 
stanie, poszukiwane.

Oferty-pod nr. 6740 do adm .'„Rynku Met. i Ma:szyn.“

Poszukuję do natychm iastowego kupna

1 frezarkę uniwersalna
do 800 mm. 0 ,  może być używ ana.

Oferty do administracji „Rynku Metalowego i Maszy­
nowego" pod nr. 6736.

’ Kupim y:
a) mało używany MŁYN KULO W Y w jaknajlepszym 

stanie, o wydajności 5— 10 ton dziennie;
b) BULDOK LANZA.

Zgłoszenia pod adresem: PAROW A CEGIELNIA HR.
EDW ARDA MYCIELSKIEGO i S-ki w  TRZEBINI, Sp- 
z o. o.. KRAKÓW, ul. Sławkowska 1. 6954

M. Steinhaus, Jj££w,o»
6737 poszukuje:

maszyny stolarskie
i tokarki do obrabiania żelaza

LOKOMOBILE
n o w o c z e s n e j  b o d o w y  o sprawności 120-130 Km , 

możliwie do napędu elektrycznego, kup i: 6951

Inż. B I N D E R ,  Kraków - ul. Gertrudy 23.
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-  Kupimy natychmiast

MOTOR ELEKTRYCZNY
i [2 P. S. 700 - 900 obrot. na minutę, na prąd stały, 220 volt,
wraz z odpowiednim rozrusznikiem. Zgłoszenia do admi­
nistracji „Rynku Metalowego i Maszynowego" pod nr. 600

^GQGGGGGQQGOOGQQGQGGGQGQGGGGGQQGGQGGGGGG

Z D z ' O T ’ l S
(winda towarowa), nośność ca 750 kg, kosz 2 X 2  z motorem ;;
do prądu zmiennego, poszukiwany celem kupna. Zgłoszenia
do administracji „Rynku Metalowego 1 Maszynowego pod

nr. 6943. x
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Redaktor naczelny przyjmuje od 12— 13 z wyjątkiem *nboty.


